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gpftkola i rozwagi!
W Kra)J objawia Się zdenerwowaine, wytwa­

rza się Hastrój ponury, jakby w oczekiwaniu 
groinyeh, me dających się przewidzieć wypad- 
k-ow. scaeroi ten ndeieia się caiemu cpoleczeń- 
Btwu I dour* wadze de łatwe zrozmiałego prze­
czulenia, r> uguiaiego uu objawy nieraz błahe 
i w innych rkol; canoe ciach. nie zwracające u- 
wagi. Ka wytworzenie tego psychicznego stanu 
złożyło się wiele okoliczności, związanych z za­
machem na ś. p. Andrzeja Potockiego. Informa- 
cye nasze w tym ki^unku zamieszczamy dzi­
siaj w artykułach p. t. .Smutne święta" — 
.Niepokojące pogłoski" i „Sytuacja po zama­
chu". Na tej podstawie nietrudno wyrobić so­
bie pogląd na sytuacyę i rozgorączkowanie, 
jakie w tej chwili są następstwem zbrodni, 
spełnionej na namiestniku w dniu 12 b. m.

W takim stanie rzeczy obowiązkiem jest 
wszystkich ludzi .rozważnych i czujących moral­
ną odpowiedzialność za następstwa słów swoich, 
oddziaływać u s p o k a j a j ą c o  na całe społe­
czeństwo. Bc jakikolwiek charakter przybraćby 
mogła dalsza agitacya Ukraińców, to pewni być 
możemy, że wyjdzie ona w pierwszym rzędzie 
na ostateczną szkodę stronnictwa, wojującego 
środkam.. w państw.e koLstyfucyjnem nie ma- 
jącemi żadnej raeyi, ani przyszłości. Jeżeli przy­
wódcy stronnictw a ukraińskiego wkroczą na 
drogę gwałtów, to zdyskredytują się do reszty, 
& za następstwa o d p o r u  odpowiedzialni będą 
przed ludem ruskim i całym cywilizuwanym 
światem. Dalsze wojowanie aktami gwałtu, by­
łoby zbrodnią, popełnioną przez przj wódców ru­
skich na włiicnym narodzie. Zrozpaczyćby przy­
szło o przyszłości biednego Indu ruskiego, gdy­
by pobudzano w dalszym ciągu niskie jego in„ 
stynkty. Przywódcy ruscy znaleźliby się w zbro­
dniczej swojej roDocio odosopnieni od wszyst­
kich ludzi uczciwych, rozumnych i kulturalnych.

My tę sytuacyę musimy rozumieć, a zrozu- 
miajwszy ją, będziemy w stanie także ją prze­
czekać. Jeśliśm y stroną z nieuacka zaatakowa­
ną. Obrona przeć zasadzką jest w p ra w d z ie  tru­
dną, ale efekt zasadzki, aczkolwiek może być 
dla nas bolesny, pozostanie zawsze marnym. —  
Wszystko zależy tutaj od n a s  s a m y c h ,  od  
tego, abyśmy w toj sy tnący i zachowali z i m n ą  
k r e w  i r o z w a g ę .  Nie kierujmy się rozwieli 
rzoną wyobraźnią, nie ulegajmy wrażeniom chwi­
li: n ie  p o z w ó l m y  s i ę  p - r z e d e w s z y s t ­
k i e  m po d  ż a d n y m  w a r u n k i e m  s pro-  
w o k o w a  ć.

Żyjemy z tej tamtej strony Sanu we w 1 a- 
s n j m k r a j u .  Nie Rusini dali nam ta prawo 
by tu i oni nam go odebrać nie mogą. Mamy po 
swojej stronie słuszność i prawo. Jeżeli ukra­
ińscy przywódcy marzą o targnięciu się na te 
podwaliny naszej egzystencyi, to rozbiją się o 
nie sromotnie.

Właśnie dlatego, że, wschodnią zwłaszcza 
cz -su kraju, zaległa duszna atmosfera, że obja- 
w a się pewien pesymizm w ocenie sytuacyi, 
wytężyć powinniśmy wszystkie siły, a b y  s t a ­
w i ć  o p ó r  w r a ż e n i o m  c h w i l i ,  aby nie 
powodować się pierwszym lepszym podszeptem 
i nie dawać posłuchu pogłoskom, nie mającym, 
jak się n. p. obecnie pokazało, żadnej podstawy. 
Lekkomyślne rozszerzanie takich pogłosek, po­
lowanie na chwilową sensację, spotkać się po­
winno zc s t a n o w c z e m  p o t ę p i e n i e m  ca­
łego społeczeństwa.

Rząd centralny j prasa wiedeńska zawiniły 
wielce, że zaraz po zamachu lwowskim nie za­
jęły zdecydowanego stanowiska wobec ruskich 
prowokatorów. W pierwszym dniu po zbrodni, 
prasa wiedeńska podniosła okrzyk zgrozy: już 
w dniu następnym jednak, pod naciskiem po­
słów ruskich, którzy obsadzili wszystkie redak­
cje, zaczęto w dziennikach wiedeńskich zbro-
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dmę t ł o m a c z y ć .  Rząd zachował się. także 
z niesłychaną wprost wobec Rusinów rezerwą. 
Jeśli do tego dodamy nagonkę hakatystyczną i 
zupełną ignorancję polsko-ruskich stosunków w 
połączeniu ze zła wolą, objawioną pizez prasę 
czeską, to zrozumiemy, gdzie szukać klucza do 
obecnej sytuacyi.

Teraz iząd uląkł się następstw swojego fał­
szywego kroku i wysila się, aby naprawili po­
pełnione przez siebie błędy. Pokazało się zno­
wu, że w Wiedn u niemieckie stery rządzące 
nie zrzekły się jeszcze nadziei -rządzenia Gali­
cją  pod hasłem „diwide ot impera“.

Wśród tych wszystkich okoliczności, miejmy 
zaufanie do przywódców naszej polityki, a prze- 
dewszystkiem nie lekceważmy słuszności naszej 
sprawy. Nie denerwujmy się pierwszą lepszą 
pogłoską, zachowajmy spokój i rozwagę narodu, 
który przeszedł przez twardą szkołę publiczne­
go życia.

S m u t n o  ś w i ę t a .
(Koresp. „N. Reformy").

Lwów, 20 kwietnia. 
(Zmi -niona fizyognomia Lwowa. — Ukraińcy i Moskało 
file. — Wyroki śmierci. — Zdenerwowanie na prowincji.— 

Czy spisek? — Rusini i Polacy we Lwowie.)
Kto przywykł do obrazu, jaki Lwów stale 

podczas świąt wszelkich przedstawiał, a znalazł 
się w tei stolicy nadpełtwiańskiej po dłuższej 
niebytnosci teraz, tego musi uderzyć zmiana, 
która dokonała się w bezmyślnie wesołej fizyo- 
gnomii tego mir.sta. Zmiana ta jest bezpośre­
dnim skutkiem zbrodni Siczyńskiego i tych 
stosunków polsko-ruskich, które coraz bardziej 
stają Się niemożliwemu

Ożywiony w poprzednich latach ruch świąte­
czny we Lwowie osłabł - batdzo znacznie. Ani 
śladu dawnej wielkanocnej werwy, zupemy nie­
mal brak typowych postaci pijackich, które nie­
pewnością swych ruchów i zbyt głośno w ypo- 
wiadanemi sentencjami podnosiły „nastrój* 
świąteczny Pobieżna obserwacja przekonuje 
odra/.u, że na jasnych, słonecznych ulicach Lwo­
wa zapanowało przygnębienie i niebywała dotąd 
troska o to, co przyniesie jutro, cc kryje w so­
bie najbliższa godzina.

Smutna — aby nie powiedzieć więcej — 
rzeczywistość i w powozeoluiem ziluuei wowauiii 
soki swe czerpiąca fantaźya, sprawiają, że gdzieś 
w powietrzu rodzą się alarmujące pogłoski, je­
dna gorsza od drugiej. Wczoraj opowiadano so­
bie o zamordowaniu starosty w S o k a l u ,  dziś 
znowu dla odmiany miał starosta w K a ł u s z u  
paść od kuli, czy też od noża hajdamackiego 

Na szczęście obie pogłoski okazały się zu ­
p e ł n i e  b e z p o d s t a w n e m u  Pozostało z nich 
tylko to, czem w rzeczywistości są, — znamię 
ogólnego zdenerwowania i powszechnego ocze­
kiwania wypadków, które rzekomo nastąpić ma­
ją już to natychmiast, już to dopiero za ty­
dzień, w czasie ruskich świąt wielkanocnych, 
ale, wedle podawanych z ust do ust wieści, w 
każdym razie nastąpić muszą...

Zamordowana namiestnika otworzyło nowe 
perspektywy, w które im więcej Indzie się wpa­
trują. tem więcej widzą w nich szczegółów no­
wych, dotąd zupełnie nieznanych. Opinia ogrom­
nej większości społeczeństwa polskiego zwraca 
się obecnie bez zastrzeżeń niemal w stronę t. 
zw „Starorusinów“. Często są zdania w ustach 
ludzi niewątpliwie wytrawnych, że forsowne two­
rzenie narodowości ukraińskiej było błędem, że 
dzisiaj, mamy najzacieklejszego wroga w Ukraiń­
cach, których sam wydobyliśmy z nicości.

Zdaniem wielu, polityka ukraińska zmierza 
obecnie du w y w o ł a n i a  r o z r u c h ó w  za  
w s z e l k ą  c e n ę ,  aby tą drugą zmusić rząd 
do og łoszen i s t a n u  o b l ę ż e n i a  i do miano­
wania namiestnikiem Galicyi n i e m i e c k i e g o

u r z ę d n i k a ,  kić. j  „zrobiłby norządeK" natu­
ralnie na korzyść Ukraińców...

Nie brak okoliczności, które zdają się to przy­
puszczenie potwierdzać. W pierwszym rzędzie 
wymienić tu należy w y r o k i  ś m i e i c i ,  które 
w ostatnich dniach z Polaków otrzymali: arcy­
biskup B i l c z e w s k i ,  dr G ł a b i ń s k i ,  wice­
prezydent parlament u dr S t a r z y ń s k i i rek­
tor un wersytetu proł. D e m b i ń s k i .  Strasznym 
wprost pogromem Ukraińcy grożą m o s k a 1 o- 
f i l o m ,  z których c z t e r n a s t u  najwybitniej­
szych, o t r z y m a ł o  j u ż  w y r o k i  ś m i e r c i .  
Cenne dokumenty kultury ukraińskiej posiadają 
podobno wszyscy członkowie redakcji „Haiy- 
czanina" i głośniejsi działacze polityczni z tego 
obozu. Nie potrzeba dodawmć, jakie wrażenie 
wvwierają te objawy podziemnej pracy, której 
kierownictwa sznkaćby należało w pewnej nie­
tykalnością poselską osłoniętej części „polity­
ków" ukraińskich.

Większe jeszcze, niż we Lwowie, zdenerwo­
wanie panuje na  p r o w i n c j i ,  szczególniej 
w tych stronach, które, jak Kosowskie i Pod- 
haieckie, znane są z niesłychanego rozagitowa- 
nia ludności ruskiej po wsiach. Każdy przygi 
towmje się na ewentualności n a j g o r s z e  Acz- 
kolwi.k nie ulega żadnej wątpliwości, żo lwią 
część niebezpieczeństw policzyć należy na karb 
rozigranej fantazyi, to jednak nie podobna nie 
przyznać, że sytuacja jest w najwyższym sto­
pniu n a p r ę ż o n a  i n i o p e w n a .

Masowe l u c h y  c h o p s k i e  są zdaje się 
w y k l u c z o n e .  Brak im bowiem jedynie real­
nej podstawmy — ekonomicznej. ( diłop ruski me jest 
tak biedny, aby aż miał imać się noża, chociażby 
nawet poświęconego przez takich arcykapłanów, 
juk Bndzynowski, Trylowski i w. i. Niebezpie­
czniejszym jest t e r o r  s p i s k o w y ,  którego 
idea już, zdaje się, wylęgła się w uajzapaleń- 
szycli głowach. Wiadomo zaś, że garstka kilku­
dziesięciu zdecydowanych na wszystko oczajdu­
szów, może narobić wijjaej nieszczęścia, niż nie- 
jcd. u pozornie n .w et f-ilny ruch masowy.

Wo Lwowie istnieje powszechne przekonanie, 
żo Siczyński był wykonawcą planu ułożonego 
przez jakąś tajną organizacja terorystyczną. 
Oprócz znanego już z azienuików faktu, że wielu 
studentów ruskich zachowywało się w sposób 
bardzo riezwykły natychmiast po zamacnu, cie­
kawym jest w tym względzie fakt dostatecznie 
si w Cźoiiy, Ze sa.u nmt.m oiczyur-ki, na trzjr 
dni przed zamachem zaczął okazywać niezwy­
kłe zdenerwowanie. Dc środy pracou ał on pilnie 
na uniwersytecie, zajęty swemi pracami nauko- 
wcini, we czwartek zaś rano oświadczył nagle, 
nie ukrywając nawet swego zdenerwowania, że 
musi prace swoje odłożyć na później, ponieważ 
teraz zajęty jest innemi „ p i l n e m u 1 sprawami. 
Z tego faktu wysnuwają wniosek, że właśnie 
w nocy ze środy na czwartek padł jakiś taje­
mniczy los, który z 20-letniego młodzieńca uczy­
nił mordercę.

Jedna z osobistości, która miała sposobność 
widzieć Siczyńskiego przed kilku dniami, opo­
wiada, że robi on wrażenie zupełnie człowieka 
złamanego, i że z buty, którą okazywał bezpo­
średnio po dokonaniu swego czynu, nie pozostało 
w nim teraz ani\śladu...

Ślady demonstracyj antyruskicli, w których 
najgorętsza część społeczeństwa szukała ujścia 
dla swego słusznego oburzenia, są widoczne do­
tychczas. Gr. kat. seminaryum duchowne i ka 
mienica Bros wity w Rynku, świecą powybija- 
nomi szybami. Gmachów ukraińskich strzeże 
nolieya konna i piesza

Na dziś wieczór oczekiwaną jest znowu ja­
kaś demonstracja ruska, która jeżeli przyjdzie 
do skutku, wywoła znowu objawy energicznego 
udporu zo strony polskiej.

Na ogół jednak R u s i n i h v o w s c y  z d a j e  
się . p r z y c i c h l i .  Jązyka ruskiego na ulicach 
p r a w i e  ż e n i e  s ł y c h a ć .  Wielu kuprów

polskich postanowiło u s u n ą ć  r u s k i e  n a p i ­
s y  z e  s w o i c h ‘s z y l d ó w .  Przepaść między 
obiema narodowościami pogłębia się i rozszerza.

H m .  1

62 (Ciąg dalszy.)

— No, a z nami co?
— Abo ja wiem?... Jak ja tak a pani go­

spodyni z Trąbką nieboszczykiem na mnie, no 
to, wiadoma rzecz: stul chłopie pysk i idź!

Kudralska z nogi na nogę przestępowała, 
czuła, że on zamierza z niej drzeć.

— E, to tylko takie gadanie! — burknęła.— 
Widzę jedno, że pan na nas ochoty nie ma, to 
panu zaraz dom. Trąbka, panie, majster był, 
cała go Zielonka znała Ja mu tam anim sio­
stra, anim kuma i mojego adwokatowania nie
potrzebuje. Co innego, że pan nie może!

Chciał w pierwszej chwili na prawdę wyiść, 
ale to „nie może" zrobiło swoje.

Zaperzył się, poczerwieniał.
—  Ja nie mogę, p anj mnje) pani mnie?

A, jak ron; tak, tc ja pani oto co!l Ja, gdy­
bym chciał, to nie jednę taką budę, nie jednę
taką norę, alebym tu pani oficynę taką wy-
sztyftował!,.. Ja, pruszę pani, pochwałów nie 
potrzebuję, ja na ludzkie gadanie, to: Pfuj!... 
Ale robotę znam i mnie robota też, i jak ja 
pani mówię: fuszerka, to na swoje racye muszę 
mieć!

1 rzyskoczył do opalonych ścian, kijom w nie 
szturchać począł z furyą

— To ma być tynkt, to to?!... A tu cegła’ 
co, co?! To się tak kładzie, to się tak ob­
rzuca?!...

Wbiegł na kupę gruzu, do powyrąbywanycli 
belek się dobierał

—  A  tu jak?! Pan powiada jak zab?!.. To 
tak się belki wpuszcza, tak się pułap szaluje?!...

Od jego wściekłych uderzeń wapno kawmlami 
sypać mu się poczęło na głowę, nie uspokoił 
się jednakże, aż stąpiwszy zacietrzewiony w 
próżnię, zachwiał się, przewrócił i stoczył w dół 
na pokrytą sadzami podłogę.

— Psia krew! Do cholery z takiem parszy- 
wem gospodarstwem! ,

Kurz się z pod niego kłębem ku owej wypa­
lonej dziurze na suficie wzbił, ale się zaraz po 
tem pogodzili.

Wstawał, otrząsał się ze śmiecia jak pudel 
z wody, rozcierał bok, a już znacznie miększy 
był.

— Mnie tam z tego ani na włos nie przybę­
dzie! Dla unie jak każą, to i robię. Za grosz, 
to za grosz, a za dwa, to i za dwa także. Ale 
ma to stać i 1 upy się trzymać jakiś czas, z grua 
tu restauracje zrob-ć należy.

Rada w radę przyszli wreszcie do przekona­
nia, że czy tak, czy siak, pierwszą rzeczą gruz 
z izby wywieźć należy i potem się dobrze na­
myślić jak do owej roboty się wziąć.

—  Bo jeżeli to ma masarnia znowuż być, to 
lepiej piec za jedno z pod tej spróchniałej belki 
wysunąć, a że ta belka na tym piecu leży, to 
też ją całkiem nową dać... A znowuż gdyby nie 
o tą masarnię szło...

Pani Florentynie tułały się po głowie jeszcze

jakieś niepewności, gdy Siusiulski na pomysł 
wpadł.

— A dlaczego to koniecznie ma być ta  ma 
sarnia tu?!...

—  Dlaczego?...
Gomorowiczowi nie zależało na tem nic.
— Dla mnie co?... Za dobry pieniądz to nie­

chaj i balowa sala będzie.
Kudralska tylko przeraziła się tego zapy­

tania.
— Co pan znowuż? A jakżeż my bez ma­

sarni zostaniemy?!
— Bez masarni? Po co bez masarni Ale jak 

już masarnię budować, to zrobić ją jak się pa­
trzy. Mało pani miejsca ma na CielątKowej?... 
Podwórze, że czwórką zawracać można... Ofi­
cynki małe dwie, cała poprzeczna strona wolna; 
kury tylko grzebią ziemię, a ten jucha, niby 
ogrodnik, co z tyłu sad dzierżawi i tak i tak 
nic nie płaci...

— Więc jak to?... Masarnię mam na Cieląt- 
kowej trzymać?...

— Czemużby nie?
— A do sklenu jak?
— Jak? A wózek kupić, konia...
— Kiedyś tak i nieboszczyk Wałek plano­

wał?...
— No, dobrze; a któż mi warsztatu ustrzeże, 

któż mi ?...
—  A pani sama to nie?...
Wielka shiszneśS jest. I tak, i tak sklep cał­

kowicie prawie polegał na Milce.
—  Choćby, choćby... To w takim razie tutaj 

co ?...
— Tutaj? A mieszkanie zrobić, jak się pa­

trzy. Pokój z kuchnią, wejście wybić do sieni...

M e p t f k o i ą c e  p o g ł o s k i .
(Koresp. „N. Reform,y“). i

i Lwów. 20 kwietnia
Woboc wypadków ostatniego tygodnia i wobeo 

pogłosek groźnych, Jakie pojawiły aię w pismach 
na temat odgrażania się Rusinów na prowincji, 
oczekiwano przebiegu świąt z wielką niecierpliwo­
ścią. Na szczęście przeminęły one s p o k o j n i e ,  a 
przynajmniej do w c z o i a j  w i e c z o r a  nio nade­
szła żadna urzędowa wiadomość o jakichkolwiek 
nienokoiach. ’ ,

Rozruchy uliczne, jakie miały miejsce we Lwo­
wie przez kilka wieczorów z rzędu po ohydnem 
morderstwie, dokonanem przez Siczyńskiego, znie­
woliły policję do utrzymywania silnego pogotowie 
pod budynkami kilku ruskich instytucyj. Przed ka­
żdym takim budynkiem lub w pobliżu stoi stale 
urzędnik policyi, agent policyjny i kilku żołnierzy 
pieszych i konnych. Ślady spustoszenia, dokonane 
w ostatnich dniach, zwłaszcza w oknach ruskich 
budynków, są do dzK jeszcze przedmiotem oględzin 
przechodniów. Najwięcej powybijano szyb w gma 
ehn gi ,-kat. seminaryum duchownego, z k t ó r e ­
g o  d l a  b e z p i e c z e ń s t w a  r o z p u s z c z o n o  
a l u m n ó w  n a  d ł u z s z e  w a k a c j e .

Sobotnie obchody resurekcyjna odbyły się z u ­
p e ł n i e  s p o k o j n i e .  Straż policyjną przy ka 
tedrze wzmocniono, więcej też asystowało wojska. 
W czasie rosurekcyi w innych kościołach pełnili 
służbę żandarmi. Przy tej sposobności nadmienić 
należy nawiasem, że w czasie pochodu pogrzebo­
wego zamordowanego namiestnika ś. p. lir Poto­
ckiego, ż a n d a r m i  z b a g n e t r m i  n a  k a r  a- 
b i n a c h wyciąguęli gęsty łańcucn wzdłuż gmachu, 
kościoła i_ parkanu ruskiego seminaryum ducho­
wnego.

Fodobno policja otrzymała jakieś wiadomości, bo 
r o g a t k i  m i a s t a  o b s a d z o n e  b y ł y  p r z e z  
p o l i c y ę .  Na wczoraj zapowiedziane było zgroma 
dzenie komitetu egzekutywy ukraińsko-narodowej 
partyi, na którem miały być omawiane „wypadki". 
Zgromadzenie to jednak, z niewiadomych przyczyn, 
z o s t a ł o  o d w o ł a n e .  Policja jednak nie zwol­
niła swych Hukrtyoiiaryufeiów z przeznaczonycn po­
sterunków aż do późnej godziny1 w Docy.

Nio dziw tedy, żo na tle takiej sytuacyi, każda, 
choć najniepraw dopodobniejsza pogłoska działała 
denerwująco, a już najbardziej denerwoiyały świą­
teczne „wiwaty" na ulicach. Mimo ostrego zakazu 
policyjnego, paupry uliczne urządzały głośną strze­
laninę przy pomocy „cali chloricum". Z tego po­
wodu było kilka wypadków kalectwa i omdleń z 
przestrachu; strzały te bowiem równają się niekie­
dy sile wybuchu armatniego.

Największą sensacją była n i e p r a w d z i w a ,  
na szczęście, pogłoska o z a m o r d o w a n i u  s t a ­
r o s t y  w S o k a l u .  Ktoś puścił tę plotkę w nie­
dzielę, a rozbiegła się ona z taką szrbkością, że 
niotylko mówiono o niej we Lwowie, ale i w Kra­
kowie. W  nocy, gdy redakcja „Nowej Reformy" 
zapytała lwowską inspekcję policyi, czy istotnie 
wiadomość o- morderstwie jest prawdziwą, policja 
nie umiała dać stanowczych wy jaśnień. Dopiero na­
zajutrz doniedziano się z a  p o ś r e d n i c t w e m  
p r e z y d y u m  n a m i e s t w a ,  ż e  n i e  z a s z e d ł  
w y p a d e k m o r d e r s t w a  w S o k a l u .

Niepokojące pogłoski obiegały w ciągu oba diii 
świątecznych po Krakowi 3 i dociorały nawet na 
prowincję, budząc wśród pogodnego świątecznego 
nastroju uczucie nerwowego podniecania. Opowia­
dano sobie o wybuchu krwawych niepokojów we 
wschodniej części kraju, o zamordowaniu dwóch sta­
rostów we wschodniej Galicyi itp. W  ciągu dnia 
wczorajszego otrzymaliśmy z miasta i z prowincji

Sto ośnidziesiąt rubli rocznie każdy z puCtlłow 3 
nieui ręki da

Tak jej tem w oczy zaświecił, mby słońcem, 
że słowa, nie umiała z siebie wydobyć, gdy za­
częli mierzyć i kalkulować, obgadując po kolei 
każdy szczegół: a gdzie piec postawić, gdzie ku­
chenkę i jak murem pruskim rozdzielić wielką 
laudarę na dwie imitujące mieszkanie ciupki.

Na górę nawet zaszli, pisali, rysowań jej coś 
na papierze, lecz ciągle miała przed oczami o- 
wą bryczkę i konia, ową masarnię, jak się pa­
trzy, na Cielątkowej i te sto osmdziesiąt rubli 
rocznie z nowo projektowanego mieszkania.

Z pokazywanych sobie kwadratów nie mogła 
być mądra wcale.

— Ano! Niechaj już robią, co chcą! Wido­
cznie do takich rzeczy nie mam dzisiaj głowy.

Wieczorem dnia tego poddała się Siusiulskie- 
mu bez bitwy.

— Panie Alojzy, ja pana poproszę, niech pan 
to już całkiem na swój rozum K erze i ja panu 
na takie rozmaite sprawy m oje przy ..w eme fla- 
ję... Ja widzi pan, dobrze że z. domowemi kłopo­
tami. dziećmi am, sklepem do ładu me mogą dojść, 
a jeszcze te ścian i podłóg mierzenia, a ryso­
wania... Dla ranie dosyć, jak pan powie, że tam 
jeden pokói z kuchnią, a tu przypuśćmy dwa! 
A i z tymi majstrami.,. Ja o tem nie chcę wie­
dzieć nic!

Przyjmował warunki kapitulacji wspaniało­
myślnie, na wszystkie jednak zgodzić się nie 
mógł żadną miarą.

—  W łaściwie to tak niby powinno by być, 
jako że i administrację objąłem a pani prze­
cież nie darmo plenipotencyę rejentainą podpi­
sywała, dopóki jednak co, bo to ani komornego

mnostwo zapytań i pteśb o sprawdzenia alarmują­
cych pogłosek. Na szczęście wszystkie okazały się 
zmyślonymi. ; - • «

Jak się wyjaśniło, jednon, ze źródeł tych pogło­
sek bvło także rozrzucenie po Warszawie przez ja- 
kiogoc spekulaata jednodniówki dziennikarskiej, za­
tytułowanej : „ R e w o l u c j a  w G a l i c y i  —  Ł a j  
d a k i  R u s i n i ! "

Część tych świstków , przedostało się do nas, 
przywieziona przez osoby, przybywające z Warsza­
wy i przyczyniła się do spotęgowania niepokoju, 
Oto co donosi o tem jedna z gazet warszawski ;h 
w artykule p. t. „ K a r y g o d n y  w y b r y k "  pod 
datą 18 hm.: „Wczoraj po południu, w dzioń W iel­
kopiątkowy, gdy tłumy mieszkańców Warszawy za­
pełniły trotuary uliczne, dążąc do kościo.ów i za 
sprawunkami przedśw iąrecznsmi, — zgraja wyrost­
ków, z paczkami zadrukowanych arkuszy w rękach, 
wizeszezała przeraźliwie: „ R e w o l u c j a  w G a l i ­
c y i! ...  K r a k ó w  w z i ę t y  s z t u r m e m ! . . .  R z e ź  
w e  L w o w i e ! "

„Publiczność przerażona, z zapartym oddechem, 
kupowała owe świstki „Dodatku Nadzwyczajnego", 
wybiegała po nie z dorożek, z tramwajów, ze skle­
pów i z mieszkań., tłoczyła się na trotuarach i 
wyrywała sobie z rąk zaurukowaną bibułę... I oto 
okazało się, że ten alarm, wstrząsający kaźdem ser 
com polskiem —  był obliczony tylko na najgorsze­
go gatunku wyzysk, był spekulacją jakiegoś p. 
Wincentego Wojciechowskiego, który w uroczy et' n 
dniu Wielkopiątkowym odważył się rzucić War­
szawie —  krwawy, oourzający „żart". Pod wie-  ̂
czór „dodatek nadzwyczajny" skonfiskowany został 
przez policyę. Po północy przybyła policja wraz 
z agentami „ochrany" do mleczanu „Udziałowej" 
i aresztowała pod zarzutem wydania wzmiankowa­
nego wyżej świstka pp. Witolda Koszutskiego i W. 
Wojciechowskiego. Nazt jątrz obu wypuszczono, alo 
wytoczono im sprawę

feryj.
(Korespondencja „Nowej Reformy".)

* Wiedeń, 20 kwietnia. 
Świat polityczny w Austryi nie miał w tym 

roku wesołych ferrj świątecznych. Posłowie i 
ministrowie rozjechali się po krótkiej, ale nad­
zwyczaj ożywionej sesyi na odpoczynek, którym 
niebardzo długo się cieszyli. Strzały w namiest­
nictwie lwowskim przerwały chwile, przeznaczo­
ne na odpoczynek, i rozbudziły na nowo życie 
polityczne, wywołując zarazem szereg nowych 
kwestyj i nowycn trosk. Jutro, pojutrze wracają 
znowu ministrowie i przywódcy stronnictw1 do 
Wiednia na długa sesyę i bardzo mozolną pracę 
wśród zupełnie niejasnych Stosunków,

N elepiej się dzieje na W ę g r z e c h ,  gdzie 
atmosfera polityczna jest również nadzwtezaj 
duszną. Artykuły świąteczne prasy austriackiej 
i węgierskiej świadczą o istnieniu wielkiej licz­
by pilnych kwestyj, stojących w obu części a di 
monarchii na porządkn dziennym, a które grożą 
wywołaniem poważnych zawikłań. W Austryi, 
od czasn zaprowadzenia powszechnego prawa 
głosowania, sironnicfwa konserwatywne, zwane 
także „zachowawczemi", stały się żywiołem nie- 
spokuju, dążącym do przewrotu, zaburzeń i Kon 
fliktów, aby tyk o  udowodnić, że powszechne 
prawo głosowania zgubiło państwo. Siedzibą tych 
intryg jest Izba panów, na którei w swoim 
czasie wymuszono uchwalenie reformy wyoor- 
czej. - Ręka w rękę z tą grupą idzie fronda 
z partyi chrześcijańsko-społecznej. Dzięki tym 
zabiegom nietylko rząd, ale i parlament stoi 
ciągle jakby na wuHwnie i do spokojnej pracy 
przystąpić nie może. ■ Zupełnie niepotrzebnie i 
niemal sztuczni o stworzono „kwestyę Walir- 
niund “ i z całą świadomością sprowokowano 
konflikt z Węg-ami w SDrawie gaż oficerskich, 
jak gdyby w Austryi rzeczywiście już nic pil­
niejszego nie było. Skutki są widoczne: n a

jeszcze nie zebrałem ani żadnych pieniędzy le­
żących w rękach nie mam, to już co ważniejsze 
do pani odsyłać będę.

— Jakto co ważniejsze? A co ważniejszego 
jeszcze może być0 Na budowę to ja przecież 
panu dam jak tylko ten Gomorowicz za robotę 
zażada...

— Bah, na budowę to mało! A policja?
—  Policja? Jaka policya?

Jaka? Ano, jak mamy na Cielątkowej 
rzeczywiście masarnie urządzić, to nie tylko 
na stawianie ale i na z a k ła d a n ie  też . należy 
pozwolenie mieć.

— Naści dyable kaftan.... Toć to w takim 
razie cała ta Listoryi zaczyna się na nowo!,..

Moment jeden miała taką myśl 'rozsądną: 
rzucić ten cały kram nie tylko z Dudową .no­
wego ale i z przeróbką starego warsztatu, zwi­
nąć nawet interes, z którego przecież niebo- 
szczyk L alek wycisnął co się dało, lecz... Ku­
pił 1 już trzeci słoik zalecanego jej u Kokebcila 
goldkremu, gorset obstalowała nowy i jeżeli co, 
to przecież przy pomocy męzczyzny_ można by­
łoby na powiększenie rodziny właśnie w len
sposób... . „

—  A Wiele panu będzie potrzeba r
Sądziła, że powi“ jej znowuż trzydzieści, on

jednakże nie myślał się kontentować tym razem 
I aką skromną sumką.

—  Oo, ja tak proszę paoi na pamięć nie 
mogę teraz . Co w tym naszym poszło gładko, 
to w tamtym Kto to wie!... Ja mnszę się wprzód 
przewiedzieć, wypytać... (C. d n.Y
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W ę g r z e c h  g r o z i  r o z b i c i e  k o w l i c y i ;  
baj Aebtenthal i minister wcmy SchOnaich 
z m u s z e n i  b ę d ą  p o d a ć  s i ę  do l y m i s y 1 
jeżeli Węgrzy na podwyższeni^ gaż oficerskich 
już w roki bieżącym się niw zgodzą

W najb liższych  lniach przybędą ia ministro­
wie węgierscy i odbędzie się wspólna narada 
ministrów, na której rozstrzygną się losy nie- 
oncorćw, o których w istude partyom wojują­
cym o podwyższenie gaż nie chodzi, ale koali- 
cyi węgierskiej, ministrów węgierskich i mini­
strów wspólnych.

Minisrrowie a u s t r y a e c y  chwilowo ni« są 
tą sprawą dotknięci, ale też dosyć mają trosk 
własnych. Wiele mówią obecnie o zachwiauiu 
stanowiska, czeskiego i niemieckiego, minii itrów 
roaaków P r a s z k a  i P e s c h k i . — Powołanie 
ich do gabinetu miało głównie na celu pozy ska­
ni? agraryuszów dla ugody węgierskiej i tylko 
ze względu nu nią zgodzono się na te nomina- 
cye, któie dla wielu były niesympatyczne. Nie 
dlatego, że obaj ministrowie rodacy należą do 
stanu włościańskiego, ale z tej prostei przyczy­
ny. że obaj nie rozporządzają tą inteligencyą i 
ta najomością stosunków, która jest nieodzo­
wną dla zastąpienia interesów całego narodu w 
radzie korony w chwili tak naprężonej P. Pra 
szek jest zresztą tylko mężem zaufania agraryn- 
szów, a innych stronnictw czeskich nie ma za 
sobą P. Pebchkę zaś nawet agraryusze niemiec­
cy niechętnie widzą na stanowisku ministra.—  
Z byt wiele jest aspirantów na to stanowisko

Opowiadają, że p. Peschka osiabił także swo­
ją pozycyę orzez wrogie stanowisko, zajęte wo­
bec zamierzonych gościnnych przedstawień tea­
trów słowiańskich w Wiedniu. Przedstawienia 
te, jak wiadomo, miały się odbyć dla uczczenia 
jubileuszu 60-letnich rządów cesarza, i zostały 
odwołane z powodu niedorzecznej agitacyi kilku 
szowinistów niemii-ckich, którą minister Pesch­
ka pochwalił. Wobec depularyi studentów nie- 
miecKich oświadczył, że „podziela ich obawy1 
i przyrzekł starać się o udaremnienie przedsta­
wień czeskich, co wywołało przykre wrażenie 
w sferach najwyższy ca.

Nie byłoby więc niespodzianką, gdyby obaj 
ci ministrowie rodacy wkrótce z ławy mmiste- 
ryalnej wrócili na ławy pose'skie. Nie są je­
dnakże inne także zmiany jeszcze wykluczone 
wobec rozpoczynającej się nowej a ważnej kam­
panii parlamentarnej.

Aktualnego znaczenia nabrać może wkrótce 
sprawa zmiany r e g u l a m i n u  i z b o w e g o .  
We wszystkich świątecznych artykułach polity­
cznych dzienników tutejszych znajdujemy jeden 
i ten san refren: r e f o r m a  r e g u l a m i n u .  
Parlament z dzisiejszym regulaminem normalnie 
pracować nigdy nie będzie w stanie, czego do­
wodzi fakt, że rząd musiał się uciec do wnio­
sków nagłych, aby przeprowadzić reformę wy 
borczą, ugodę węgierską, pruwizoryum budżetó­
wce, kontyngent rekruta, kilka drobniejszych n- 
staw, a teraz nawet budżet tą drogą przyjdzie 
na porządek dzirrny. ' Konieczność reformy re­
gulaminu teraz wTprawdzie wszyscy uznają, ale 
czy też wszyscy zdobędą się na odwagę, ażeby 
ją uchwalić, jest jeszcze bardzo wąipliwem 
Stionnii-twa radykalne, których egzystt-ncya ści­
śle związana jest z możliwością obstrukcyi, z pe­
wnością udaremmć zechcą wszelką zmianę re­
gulaminu.

Sytuacya polityczna jest teraz w wielu kie­
runkach n i e j a s n ą  i wymaga wielkiei c z u ło ­
ści To też prezydyum K o ł ja p o l s k i e g o  już 
jutro zb  e r a  s i ę  w W i e d n i u ,  Kolo polskie 
zaś zapewne także już w najbliższych dniach 
będzie zwołane. Sz.

r o c i k a .
Kraków, 2 1  kw ietn ia .

Z m inionych Świąt. Wbrew przewidywaniom, 
minione święta wielkanocne nie odznaczały się ta­
ką pogodą, jakiej Bię można było spodziewać, są­
dząc z pogody dni ubiegły cb, aż do wielkiego piąt­
ko. —  W  wielką sobotę dzień był wietrzny i po­
chmurny, co wpłynęło na pielgrzymkę po grobach, 

'która była wprawdzie liczną, ale nie wyprowadziła 
na miasto tych tłumów, jakieby przy ciepłej pogo­
dzie wyległy na miaBto. Wieczorem dnia tego od­
bywały się nabożeństwa rezurekcyjne we wszystkich 
kościołach krakowskich, do których pospieszyły li- 

(czne zastępy pobożnej publiczności. Jak zwykle, 
^najliczniej udawano się do katedry na W awel, skąd 
dzwon Zygmunt spiżowym swym głosem głosił o 

i z ni art wy eh wstania.
Również wielka niedziela zeszła przy duin po­

chmurnym i cały naatrój dnia tego był mniej we- 
-■eły, niż lat ubiegłych.

dorocznych, tradycyjnych r lab wielkich, o cha­
rakter aę ofieyalnym, przyjęć na „święcone4 tego 

tio a nie było w Krakowie; zamknięte były bramy 
pa ącu  ̂„p 1 Baranami*, gdzie rozgościła się żało- 

, me o pi zyjęcia u delegata namiestnictwa,
“ * U miasta, nie znać yło na mieści
tego o ży w ien i i gwarn jakia ,

/dominającemi w mieście. I , nlica„ri ,  - J
lub doróżkami nieliczne tylko rodziny lab grupv 
Ofób. które spieszyły do znajomych, by pTZy bwię- 
eonem jajka podzielić się życzeniami pomyślniejsze­
go losn i t  p.

Tylko w szpitala Bonifratrów odbyło się, jak co 
roku, „święcone4 dia chorych, urządzone przez 
przetrą zakoDU, 0. Laetusa Bernatka, który przy 
dzieleniu sie jajkibm, dla każdego znalazł słowo 
serdecznej pociechy, życząc każdemu jednego na 
razie dobra, to jest powrotn do zdrowia.

Poniedziałek powlelkanucny nie różnił się pogodą 
a raczej niepogodą od dnia poprzedniego. Mimo 
m&łbgo deszczyku, ^aki spaał w południe i chłodne­
go po is tn e  , liczne rzeBza krakowssiej publiczno­
ści podążyły pod kopiec Kościuszki ao kościoła 
zwierzynieckiego, gdzie odbywały się odpustowe na- 
bożensi wa, a następnie wzięły udział w obchodzie 
„Emausu4. Rojno i  gwarno było na Zwierzyńcu 
wczoraj, zwłaszcza po południu, gdy słońca na 
chwilę się ukazało na horyzoncie, przy dziesiąt­
kach traganów ścisk był znaczny —  a pokup na 
„pamiątki odpustowe4 cgromuy. W „pamiątkach* 
tych przeważały instrumenia do grania, gwizdania, 
trąbfenia, skrzeczenia i t, p ., to też wzdłuż drogi 
od miasta do Zwierzyńca panowała taka cLuczna 
mlęszanina tonów, że uszy przechodniów na ciężką 
były wystawione próbę.

Tramwaj dnia wczorajszego miał złote żniwo; 
rucnu była linia Długa— Zwierzyniecka,główula

ko której kurzów iły podwójne, 
Biona wozy. a zawsze przepał-

I ..eń dzisiejszy — wtorek —  niektórzy zali­
czają je izcz“ do świąt i w dalszym ciąga hołdują 
zwyczajom świątecznym, zwłaszcza wstrzymaniu

się od pracy. Ogół jednak powrócił dzisiaj do obo­
wiązków zawodowych. ;

PogoJa dzisiaj niepewna, jak wczoraj i anegdaj,
0 ile jednak nie spadnie deszcz, odbędzie się urzą­
dzany co roku na stokach Krzemionek obchód „Rę­
kawki4. Na czysto ludowy ten obchód już od rana 
szły dzisiaj tłumy tej publiczności, która czasem 
swym rozporządza dowolnie mniemając, że „zajęcie
1 obowiązek —  nie zając, nie ucieknie, okazyi zaś 
do zabawy szkoda opuścić. - -

Wielkanoc (Woskresenije) według gi -kat. ob­
rządku przypada w najbliższą niedzielę. Porządek 
wielkotygodniowych nabożeństw w tutejszej gr.-kat. 
parafialnej cerkwi jest następujący:

W i e l k i  C z w a r t e k  nabożeństwo rani o g  8, 
o godz. 6 ’/* wieczór jutrznia I 12 ewangelij o mę­
ce Pańskiej. W i e l k i  P i ą t e k  o godz 12 w po­
łudnie nieszpory i  położenie do grobu Zbawiciela. 
W i e l k a  s o b o t a  nabożeństwo rano o godz. 8. 
N i od  z i e l a  resnrekeya o godz, 7 1/ ,  rano, suma 
o godz. 10, nitszpory o gudz. 4 Tak samo w po­
niedziałek i wtorek.

2 dyecezyi krakowskiej. Ks. Jakób K a m i e ń ­
s k i ,  wikary usz przy kościele N. P. Maryi w Kra­
kowie , mianowany został proboszczem w Chrzano­
wie.

Wycieczki W Krakowie. Sezon wycieczkowy do 
Krakowa rozpocznie się w tym roku bardzo wcze­
śnie, dzięki staraniom i rucńllwosci kraj. Związku 
turystycznego, który przygotował wszystko, aby wy­
cieczki, których zgłoszenia napływają w niebywałej 
dotąd ilości, znalazły wygodne pomieszczenie, jak 
również ułatwienia w zwiedzaniu pamiątek i oso­
bliwości Krakowa.

Dnia 24 b m. przyjeżdża wycieczka uczniów 
gimnazyum stryjskiego. Lczniowie zabawią w Kra­
kowie 3 dni, a przez ten Cały czas opiekować się 
n.mi będzie sekeya wycieczek młodzieży szkolnej 
przy kraj. Związku turystycznym.

Na dzień 3 maja zapowiedziano przyjazd wycie­
czki z powiatu tarnowskiego pod przewodnictwem 
posła F. Włodka w liczbie 250 osóz. Bo tej w y­
cieczki przyłączy się grupa z Tuchowa w liczbie 
50 osób. Również 3 maja przybywają włościanie 
z powiatu tarnobrzeskiego w liczbie około 120  n- 
czestników. Sokcya wycieczek ludowych przy kraj 
Związku postarała się o to, by grupy włościańskie 
wzięły udział w puchodzie, jaki odbędzie się z oka­
zyi rocznicy konstytnkyi 3 maja.

Wycieczki zostaną powitane na dworcu przez 
komitety odnośnych sekcyj.

Doroczne pamiątkowe naooierstwo dziękczyń
ne Ła cudowne ocalenie miasta Krakowa od poża­
ru w roku 1528  odprawi się w poniedziałek prze­
wodni 27 kwietnia b. r. w kościele parafialnym na 
Kleparzm Na mocy pozwolenia m»gistratn członko­
wie bractwa będa zbierali w bieżącym tygodniu w 
obrębie miasta dobrowolne składki na pokrycie ko­
sztów tego, od kilku wieków z wielką wspaniało­
ścią odprawianego wotywnego nabożeństwa.

Z teatru miejskiego. W e czwartek Dieżącego 
tygodnia rozpoczyna gościnne występy p. Michał 
Tarasiewicz. Po raz pierwszy wystąpi w „Wyzwo­
leniu4 Wyspiańskiego, gdzie odtwarza rolę g e n i u ­
s z a .  Publiczność krakowska nie miała sposobności 
już od lat pięciu widzieć go w tej k reacji.—  Na­
stępną rolą znakomitego .artysty będzie Stanisław  
August Poniatowski w dramacie historycznym Igna­
cego Grabowskiego pn.: „Król Stanisław August4. 
Premiera nowości t«j —  w sobotę dnia 25 b. m 
Kasa zamawiań zawiadamia, iż bilety na nremlerę 
są już na wyczerpaniu. —  NaBtepne przedstawie­
nie dramntn p. Grabowskiego w nPiM eta

„Miłość czuwa4 wesoła komedya F!ers’a i Gailla- 
vfct’a, ciesząca się w sezonie bieżącym wyjątkowem 
powodzeniem, grana bodzie w środę 22 b. m 
W  piątek, „Car samozwaniec4.

Ze sfer nauczycielskich. „Głos nauczycielstwa 
ludowego", organ krajowego Związku nauczyciel­
skiego, wychodzący dwa razy w miesiącu, zawiera 
w numerze 7 z dnia 15 kwietnia treść następują­
cą: Krajowa koniereneya nauczycielska. — Okól­
niki naczelnego zarządu krajowego Związku naucz, 
ludów, w Galicyi, z siedzibą w Krakowie do wszy­
stkich zarządów Kół powiatowych i Ognisk miej­
scowych. ewentualnie do całego nauczycielstwa lu­
dowego w Galicyi, —  Konferencye pedagogiczne 
w niebie. — Dogmat nieomylności, czy lekceważe­
nie podwładnych? Regulamin powiatowego Bądtt ho­
norowego krajowego Związku nauczycielstwa ludo­
wego w Galicyi, z siedzibą w Krakowie. —  O po­
trzebie pragmatyki służbowej. — Hr. Andrzej Po­
tocki. —  Ruch nauczycielski i wiadomości bieżące. 
WsDomnienie pośmiertne Prenumerata roczna 5 K, 
półroczna 2 K 50 h, kwartalna 1 K 25 h. Adres 
redakcji i administracji: „Głos nauczycielstwa lu­
dowego, Kraków.

Czyszczenie wodociągu. Zarząd wodociągu miej­
skiego komunikuje n a w  W  dniach 22, 24, 27, 
29, 30 kwietnia, w godzinach popołudniowych, od 
3 — 7 wykonanym będzie w mieście przepłukiwanie 
sieci rur wodociągowych kolejno w poszczególnych 
dzielnicach w następującym porządku: '

W e środę dnia 22 kwietnia w części miasta mię­
dzy ulicami Zwierzyniecką, W iślną, Rynkiem do 
ulicy Szewskiej, a następnie ulicami Szewuką, Kar­
melicką do kolei obwodowej, wzdłuż tejże do ulicy 
Zwierzynieckiej.

W piątek 24  kwietnia w części miasta między 
płautacyami od ulicy Karmelickiej do ulicy Lubicz, 
a następnie ulicami Pawią, Ogrodową, Warszawską, 
Szlak i Helclów ą0 kolei obwodowej , wzdłuż tejże 
ao ulicy Karmelickiej i ulicą Karmelicką do plan- 
taeyj.

IV eoniedziułek 27 k w ie tn ia  w śródm ieścia, w c 
brębie p lcn tacy j, z w yłączeniem  częśc i, przepinka- 
n e j we środę 22  b. m., t. j. m iędzy ulicam i Szew­
ską , R ynkiem , W iślną  i plan tacyam i

W e Środę 29 kwietn:a we wschodniej części mia­
sta między ulicami: Koiejową, Lubicz, Bosacką,
L u b o m i r s k i c h  do granicy miasta, a z urugiej stro- 
ny od ulicy Kolejowej wzdłuż ulicy Kolejowej do
Grzegórzek. . . . »

We izwartek 30  kwietnia w Jzielnmy Wa we l 4
w części dzielnicy [II, t. j. miraży ulicą Zwierzy­
niecką a Wisłą, w części dzielnicy VI między uli­
cami Wielopole, aw. Gertrudy, śff ebai y  *a i 
Dietlowską, oraz w całej dz.elmcy VII i W III.

Czyszczenie to Bpowoduje chwilowe zmącenie 
wodją które ustąpi po przepłukaniu rurociągu w po­
wyżej wyszczególnionych częściacn miasta. Dla po­
wstrzymania dopły wu zmąconej wody do urządzeń 
wodociągowych, należy przez czas trwania płukania 
rurociągów w odnośnej części miasta, zamknąć do­
pływ wody do realności zs pomocą głównego wen­
tyla, umieszczonego w instalacyi wodociągowej, 
w piwnicy lub suterynie realności.

Bdzczehośu pruska. Zarządca hotelu „Anl- 
becker Hof4 w pruskiej miejscowości kąpielowej 
Ahibeck, zwrócił się dc admiuistracyi naszego pi­
sma z prośbą, ażeby posyłała mu do czytelni hote­
lowej przez miesiące czerwiec, lipiec I Bierpień

b e z p ł a t n i e  „Nową Reformę4. Zarzrdcu uwego 
hotelu powiada, że ma licznych gości polskich, wiec 
bezpłatne posyłanie „Nowej Reformy" dla wspo­
mnianego hotelu ma być „w interesie nas: ego pi­
sma i gości polskich w Ahibeck4. To już jeeu bez­
czelnością. A więc za pieniądze gości polskich chce 
mieć praski hotelarz bezpłatnie pismo polskie, twier­
dząc, że to jest w interesie i gości i pisma. Ale 
owa prośba jest bezprzedmiotową. Pismo nasze be­
dzie w Ahloeck zbyteczne z tej prostej przyczyny, 
że nie będzie tam gości polskich.

Zderzeniu wozow tramwajowych. Wczoraj o 
godzinie 6 1/* wieczorem zderzyły Bię dwa wozy 
tramwajowe na ulicy Dietłowskiej. Zderzenie było 
bardzo silne. W ozy skutkiem krótkiego spięcia sta­
nęły w płomieniach; 6zyby wszystkie wypadły, —  
Pasażerowie wyszli cało z wyjątkiem p. Kazimie­
rza Wojciechowskiego, urzędnika elektrowni miej­
skiej, który został silnie kontuzyowanj. Silnio po­
tłuczonego odwieziono do remizy, skąd, po zaopa­
trzeniu, du domu. Śledztwo wykaże powód zderze 
ni a

czyła nader riczna publiczność, grono naucz. gimn. 
1 młodzież szkolna, odbyf się dnia 13 b. m. Stro­
skanemu mężowi towarzyszy ogólne współczucie. 
Ś. p. Helena liczyła dopiero 35 lat życia.

Zabity przez pociąg. W  niedzielę rano znale­
ziono opok toru kolejowego u Płaszowie leżącego 
jakiegoś robotnika z widoeznemi obrażeniami na ca- 
łem ciele, Robotnica, który widocznie został naje- 
chny przez pociąg, odwieziono w sranie Dezprzy- 
tomnym do szpitala św. Łazarza, gdzie wkrótce 
umarł. Tożsamość osoby zabitego jeszcze nie zo­
stała stwierdzoną. Śledztwo sądowe w tej sprawie 
wdrożone zostało dzisiaj.

Niesumienny agent. Krakowski kupiec Szajer 
Smii doniósł tutejszej policyi, że jego agent po­
dróżujący, Pinkus Kamholz, który wyjechał przed 
kilkunastu dniami, dotąd nie wrócił i zachodzi 
prawdopodobieństwo sprzeniewierzenia przez niego 
zainkasowanych pieniędzy Istotnie, policja stwier­
dziła, że Kamhoiz zainkasował w Rzeszowie kilkaset 
koi od, oprócz tego sprzedał wiele próbek, za które 
uzyskane pieniądze przywłaszczył sonie. Kamhoiz 
aresztowany tlómaczył s ię , że pieniądze, które po­
winien oddać swemu pryncypałowi, zgubił, polieya 
jednak ma doniesienie, że niesumienny agent pie­
niądze te, w  kwocie kilkuset koron, przegrał w kar­
ty w pociągu kolejowym.

Zniżone ceny jazdy. Dyrekcya kolei północnej 
ogłasza, że przy niedzielnym i świątecznym po­
ciągu, kursującym od ] maja do końca września 
b, r., "i mianowicie przy pociągi nr. 48  B, odjazd 
z Krakowa o godz. 1 m, 20 popołndnia, przyjazd 
do Trzebini o godz. 2 m. 35 popołudniu, wydawane 
będą bilety powrotne po zniżonej cenie. D la  dzieci 
w wieku od 4  do 10 lat zniżona cei.a jazdy z po­
wrotem nie istnieje. BliżBze szczegóły podają afisze 
na dworcach.

Z kraju.

Ze świata.

Krzeszowice. iRuck na Jtacyi w dńia pogrzebu 
namiestnika). W  dnia 15 b. m., to jest w dniu po­
grzebu ś. p. namiestnika Potockiego, ruch na tutej 
szej stacyi kolejowej był oczywiście olbrzymi. Na 
stacyę tntejszą przynyło 15 pociągów pospiesznych 
i 35 osobowych, a trzeba uwzględnić, że stacya 
tutejsza posiada tylko trzy tory, nie jest więc 
wcaie przygotowaną na tak nadzwyczajny rnch. — 
Dyrekcya kolei wiedeńskiej, uwzględniając te Bto- 
sunki, wysłała do Krzeszowic ceiem nadzoru nad­
inspektora z Wiednia p. Cha wraka, nadkontroloia 
z Ostrawy p. Burzyńskiego i kontrolora Matsama. 
Służbę ruchu pełnił miejscowy urzędnik p. J. Gry- 
chowski , przez całe 24 godzin, a naczelnik stacyi 
r Berber wydawał zą swojei strony -urządzenia. 
W kasie kolejowej pełnili służbę pp. Kopek i Lo­
renz, sprzedając tysiące biletów puoliczności tłum­
nie zdążającej do każdego pociągu. Jeżeli wszystko 
odbywało się we wzorowym porządku, to jest to 
zodną podniesienia zasługą urzędników, gdvż wy­
rażano z wielu stron obawę, że nie obejdzie się 
bez wypadku.

Nowy Sącz, 20 kwietnia. (Nowe Koło T. S. L .— 
„Beskid*. — Zmiany w starostwie. —  Z kimisyi 
inwestycyjnej. —  Proces. —  Spółka fakturowa. —  
Wspomnienie pośmiertne.)

Zarząd Związku okręgowego T. S. L. w Nowym 
Sączu uchwalił zarządzić starania o założenie Koła 
T. S. L. w Grybowie. W tym celo bawili tam d. 
15 b. m. członkowie zarzadu Związku pp. Broni 
sława Loeschówna i Bronisław Kryczeński, porozu­
miewali się z miejscowemi osobistościami 1 przyszli 
do przekonania, że osobne Koło T. S. L. w Grybo­
wie ma warunki bytn 1 może rozwijać nawet bar­
dzo piękną działalność. W  niedzielę przewodnią od­
będzie się w Grybowie odczyt o wywłaszczeniu w 
Prnsiech i przy tej sposobności zawiąże się nowe 
ognisko oświatowe.

Towarzystwo turystyczne „Beskid4 odbędzie d. 
26 b. m. o godz. 5 po południu w lokalnościach 
kaByna miejskiego walne zgromadzenie.

Komisya inwestycyjna Rady miejskiej odbyła 
onegdaj posiedzenie, na którem odczytano protokd- 
ły z ostatnich posiedzeń, mieszczące w sobie wy­
wody inżynierów Górskiego i Skoflega w sprawie 
wodociągu miejskiego. Inż. Skufleg krytykuje pro­
jekt wodociągu, wygotowany pod kierownictwem 
inż. Górskiego, projekt, który nio nadaje się dia 
naszego miasta ze względu na ogromnie wysoki 
kosztorys Inż. Skofleg oświadcza s,ę za tańszym 
wodociągiem (grawitacyjnym). Dziwimy się bardzo, 
dlaczego miejski urząd budown-ctwa nie zapropo­
nuje rozpisania konkursu na projjkty inwestycyj­
ne? Byłoby to przecież najlepszem rozwiązaniem 
sprawy.

Nowo mianowrny nar su, dla Nowego Sącza p- 
Mieozysław Strzelbicki obejmie urzędowanie pra­
wdopodobnie w połowie maja. U(Zekujemy od nie. 
go bezstronnego rozwiązania kilku lokalnych kwe- 
styj, które powodują dotychczas zagn atwanie sto- 
Bunków w naszem mieście.

Prz id zwykłym trybunałem tutejszym toczy się 
już kilka razy odraczana rozprawa przeciw drowi

. Dawidowi, którego oskarżyła Ra la miejska o 
obrazę ni. jednem ze zgromadzeń Towarzystwa 
właścicieli lealności. Dr Dawid krytykował miano­
wicie ostro gospodarkę burmistrza i obecnej w ię ­
kszości Rady miejskiej, wykazując jej nieudolność, 
wadliwość w układani budżetów miejskich 1 t. p. 
Niektóremi zwrotami uczuła się Raaa miejska wraz 
z burmistrzem dotkniętą, ale rozprawa wykazała 
jaż, że oskarżających źle poinformowano, gdyż dr 
Dawid przytoczonych w skardze wyrażeń nie użył 
wcale. Była to tylko dozwolona, obywatelska kry­
tyka nieszczególnej miejskiej administracji, za co 
bynajmniej nikt karanym być nie może.

Z dniem 1 maja b. r. rozpocznie u nas swą dzia­
łalność „Spółka fakturowa4, zawiązana z inieyaty- 
wy „Towarzystwa pomocy przemysłowej4. Na czele 
dyrekcji stoją pp. A. Brudziana, St. Nowakowski 
i J. Rosmanitb.

Zmarła Helena z Senkowskich Felczarowa, żona 
profesora tutejszego gimnazjum p. Michała Pelcza­
ra. Smutny obrzęd pogrzebowy, w którym uczcstni-

Z Warszawy. (Handel z Galicyą. —  Areszto­
wania, —  Kara śmierci zamieniona na miesiąc 
aresztu).

—  „Straż4 polsua w Krakowi b zwróciła się do 
„biura informacyjnego lwowskiego4, przy stowa­
rzyszeniu techników, z prośbą o nadesłaniu spisu 
kupców polskich, Których towary mogłyby konkn- 
rować na rynku galicyjskim z tandetą pruską. Biu­
ro informacyjne postanowiło ten spis sformułować 
i dlatego zwróciło się do zainteresowanych fabry­
kantów o nadsyłanie swych adresów i rodzaj a to­
warów.

— W  sobotę o godz. 2 po północy, w  jednym 
z numerów hotelu „Bristol4 aresztowano i odsta­
wiono óo ratuszu świeżo przybyłego do Wai szawy 
nieznanego człowieka, który zameldował się : ako 
poddany perski SzacL-Kui Mirza

Ma to być jakoby Cerettelli, b. poseł do Dumy, 
poszukiwany w  sprawie oskarżenia frakcji socjal­
no-demokratycznej o organizacyę wojskowo-rewoln- 
cyjną. Aresztowany Geretelii miał ufarbuwany za­
rost i włosy.

— Tejże nocy żandarmerya dokonała szczegóło­
wej rewizyi w mieszkania inżynierów Stefana i 
Wincentego Goldbaumów, właścicieli birna techni­
cznego. Po rewizyi obu pp. GoldDaumow maszto­
wano i przewieziono do wydziału „ochrany4 wraz 
z zabraną z ich mieszkania korespondencją 1 książ­
kami.

—  Jak się ułaskawia zbrodniarzy, noszących 
mundur policyjny, świadczy następujący oburzający 
fakt

W d. 14 b. m. sąd wojenny Bkazał na śmierć 
strażnika ziemskiego, 40ietniegu Siemiona Lichoń- 
skiego, którv w osadzie Niemce, w pow będziń­
skim zaoił roDotjiika Pawła Debę i zranił wystrza­
łami z rewolweru robotników, Bera i Kalisa.

Tymczasowy gcnerał-g.ubernator wojenny zamienił 
Siemionowi Lichońskiemu karę śmierci na miesiąc 
aresztu, bez pozbawienia praw.

Nabożeństwo żałobne za duszę ś. p. Andrzeja 
Potockiego, które tle  miało odbyć w Wiednia w 
kościele polskim 24 b. m., zostato o d ł o ż o n e  na 
30 b. m. (o gudz. 10 przed południem).

Złote monety jubileuszowe. W  sobotę pojawioj 
się ogłoszenie ministerstwa skarbu, Ze w  roku bie­
żącym wybite zostauą i puszczone w  obieg złote 
monety jubileuszowe po 10 i 20  koron. Monety te 
będą miały na stronie odwrotnej naokoło orła na­
pis: „Duodecim lustris gloriose peractiB4. Prócz
tego obie monety będą miały po lewaj i prawej 
stronie orła daty: 1£48  i 1908. Innych drobnych 
różnic nie przytaczamy- Jubileuszowe monety po 
10 koron będą wybijane tylko na rachunek pań­
stwa, zaś monety po 20 koron, podobnie jak złote 
stukoronówki na rachunek prywatny z obliczeniem 
kosztów wybicia.

Abbazya, 18 kwietnia. (Tramwaj elektryczny. — 
Lueger. —  Lowrana konkurentka Abbazyi). —  Przy­
bywających wieczorcemi poc'ągami z Sanct Peter 
w Krainie do Rjeki łub Abbazyi wita obecnie na 
„progu do Adryi4 mała stacya Matuglia powodzią 
światła elektrycznego. Nie DOtrzeba już teraz naj­
mować drogich fiakrów, iecz można ze stacyi tej 
do Ab oazy i dostać się bajecznie tanio, bo za jeduę 
koronę, wraz z walizkami podręczn emi. Ko'ej ta 
zabiera atoli także więksże bagaże i w lytn celu 
już w pociągn. Sanct Peter przyjmuje zamówienia 
komisyoner tramwaju, Wagony tego tramwaju ole- 
ktrycznego są wielkie i wygodne, podobne n a-ze­
wnątrz do wozów tramwajowych wiedeńskich, ą i 
służba umundurowana zupełnie po wiedeńska. Ruch 
aa tej nowej linii komuuikacyjnej j e a t  te ż  zawsze 
bardzo znaczny.

Zmarli.
Ks. prałat W alery S t r y j a k o w s k i ,  proboszcz 

w Łabiszynie, w Księstwie Poznauskiem, umarł w 
42 r. życia w piątek ubiegły. Zmarły był Frv-eZ 
szereg lat kapelanem ś. p. ks. arcybiskupa s ta‘ 
blewskiego. >

O ile atoli k^lej ta przysłużyła się kieszeni szu­
kających zdrowia i wytchnienia nad Quarnereu,

Inforniacyj w sprawie studyów w Jłunacn.u[ń>
jak nam stamtąd donoszą, ndzieia kolegom wybie* 
rającym się na półrocze letnie do tamtejszych za­
kładów naukowych kandydat filozofii Zygmunt Ziem 
biński, KaulbacLstrasse, 69.

RfDerfoar taatm miejskiego.
\Ve wturefr: „Bar Samozwaniec'.
W e środę: „Miłość czuwa4.
W e ^zwartek- „W yzwolenie4 [występ Tarasiewicza)-
W  piąte*: „Car Bamuzwaniei4.
W  sobotę- „Król Stanisław '  ngus.4 .gnącego Ofa" 

boTi suiego (występ 3 araciewicza).
M niedzielę po południa: „Maż męczennik*; wieczói: 

,Krói S-enistaw A ugust4.
Z kalendarza. W e środę 22 kw ietnia. Sotera p., Le°' 

na i Teodora b .; we ..zwartek 23 kw ietn.a: Wujciecba 
arcyb. i Jerzego; w piąiez 24 kw ietnia: Fidelisa, Bff' 
ber‘a i Bony.

Wschód słońca 22 kw ietnia o godzinie 4 miL. 34, za­
chód o 6 m 43; długość dnia 14 godzin min. 9.

Z krakowskiego juserwatoryurr , Dnia 20 k rJe in ia  ter* 
mometr doszedł od +  2-ó do +  9T C.; — barometr 
szid ł w górę.

D nia 21 kwietnia o godz 7 ranc s ta r barometru 73ż'8 
mm., term um etra +- 3'6 C.; cisza.

M m c iw  po za m ach a .

0 tyle nie przyniosła większej korzyści Abbazyi sa- 
moj. Znikł już idyliczny ów spokój,, zalegający 
piękną tę miejscowość i dziś głośne dzwonienie 
przejeżdżających wozów, oraz przeraźliwy zgrzrt 
kół drażni nerwy tak samo, jak w wielkiem mie­
ście, nadto zaś wobec wąskości głównej ulicy aba- 
zyjsKiej, przechodnie bacznie muszą uważać, ażeby 
uniknąć niebezpiecznego „zderzenia4.

Lecz i pod innym jeszczt względem Abbazya ra­
czej ucierpiała, niż zy'skah. z powodu tej „nowo­
ści4. Kolej elektryczna łączy, jak wiadomo, nietyl- 
ko tę miejscowość, lecz także I k ę  i L o w r a n ę  
z Matruglią. Wskutek tego też coraz więcej kura- 
cynszów przenosi się do tych dwóch miejscou-ości. 
Za dwadzieścia centów można 7 Lowrany przybyć 
do Abbazyi i korzystać z wszelkich jej urządzeń
1 przyjemności. W  tym loku też Lowrana stała się 
w pruB t niebezpieczną konkurentką Abbazyi. Spra­
wił to do pewnego stopnia także dr Lueger, który 
p rz e b y w a ł w Lowranie kilka tygodni i zwabił tam 
za sobą mnóstwo Wiedeńczyków. Obecnie w Lowra­
nie trudniej o pokój, niż w Aubazyi, a i drożyzna 
tam już niemal większa. Jeźli w przyszłym roku 
Lowrana nie przestanie być „modrą,, —  wielu 
właścicieli pensyonatów w Abbazyi z obawą spo­
glądać będzie w przyszłość.

Na razie jeszcze dzięki nadzwyczajnie licznemu 
napływowi gości nad modry Quarnero — i w Ab­
bazyi ruch wielki. Gości polskich w tej chwili nie 
wielu jeszcze, a przeważnie z Galicyi. M.

P rzestroga  dla autom oD ilistow  Zdarza się 
często, że kierownik automobilu puszcza go naj­
pierw w rnch, a potem dopiero wsiada do niego. 
Tak uczynił pewien kierownik (chanffeur) w Paryżn, 
niestety jednakże zanim zdołał wsiąść, automobil 
samopas popędził w ulicę i przejechał dwie osoby, 
z których jedna odniosła śmiertelne obrażenia. Do­
piero w dłuższy czas po katastrofie zdołano samo­
chód zatreymać.

Bajka o morderstwie rytualnenr "W mieście 
Trzeboń (W ittingau) na Morawach ebndziła zanie­
pokojenie pośrod ludności pogłoska, jakoby na dwor­
cu w Gmiiud znajdowała się skrzynia ze zwłokami 
dorosłej dziewczyny, przysłana koleją p°d adresum 
pewnego żyda. Z obawy przed rozruchami antise- 
mickiemi komisya sądowa z Berna ndała się na 
miejsce i stwierdziła, że pogłoska jest zupełnie fał 
szywą. Powód do niej dał zapewne fakt, że dzie­
sięcioletni syn robotnika Zavadila zniknął przed 
świętami, a w wielką sobotę zwłok, jogo, zamar­
znięte, znaleziono w lesie.

Wypadki kolejowe w Ameryce. Jak donoszą 
z Nowego Jorku, u/ząd statystyczny Stanów Zje­
dnoczonych obliczył, że w roku bieżącym liczba 
wypadków kolejowych w Ameryce północnej wynosi 
dotąd x2 .28ć Zginęło 114 osób.

Dżuma. Z Konstantyn ipola donoBzą: W  A 1 e-
k s a n d r g r i  skonstatowano trzy wypadki, dżumy.

E .  G a b p y e l s k a ,  K r z y s 7 t o f o r y ,  
in  p a k ó w .  Wynajmuje i sprzeaaje pierw­
szorzędnych fabryk fortepiany, piauiua, harm o­
nii i piaLole za gotówkę lub na spłaty nawet 
dwiidzi^stomiesięcznę. Instrumenty używane od 
jer najniższych.

(Informacje „N. Reformy4.
t  Mirosławie Siczyńskim pisze nam jeden z na- 

sztch korespondentów ze Lwowa:
W  kawiarni „Monopjl4 przy placu Haryaekim 

zbierała się przez parę lat w przedostatnim dużym 
pokoju grupa młodych ukraińskich polityków. Sami 
młodzieńcy po dwadzieścia lub dwadzieścia parę lat 
prowadzili namiętne, hałaśliwe dysputy, przy czar­
nej kawie lub szklance herbaty, rozwiązując naj­
zawilsze kwestye polityczne i  Bpołeczne. Czasami 
jawił się tam  kteś ze starszych. Albo Iwan Fran­
ko, Koł»ssa lub HrusrewBkl — przodownicy i du­
chowi kierownicy „ukraińskiej4 m łodzieży.

Przeć parr laty zjawił się przy stoliku „ukra­
ińskim4 —  tak powszechnie zwano duży stół w 
przedostatnim nokoju kawiarni —  nowy „gość4. 
Był to Mirosław S i c z y ń s k i ,  brat popularnego 
między „ukraińską4 młodzieżą akademicką, Mści- 
Btawa. tego, który pół rokn tema odebrał sobie ży­
cie. Mirosław Siczyńskf miał już „polityczną4 prze­
szłość za Bubą, Gdy w r 1905  ówczesny prezydent 
ministrów Koerber przybył do Lwowa, Rusin! urzą­
dzili demonstrację hałaśliwą i barazo niekulturalną- 
Wtedy aresztowano Mirosława Siczyńsklego, ucznia 
1TI klasy gimnazjalnej i w rezultacie relegowano 
go ze wszystkich szkół w Anstryl. —  Trzeba b y ło ; 
znow pobłażliwości i dobroci Polaka I to samego 
ś. p. namiestnika, którego wzruszyły łzy matki i 
błagalne obietnice chłopaka. Siczyńskiamn pozwo­
lono gim nazynn. kończyć, jako  pryw atyścio .

Często siadywałem sam przy oknie w pokoiu, 
gdzie gwarem rozbrzmiewał stół „ukraiński" 1 ob­
serwowałem miodych, krzykliwych polityków. A żo 
w gronie ich miałem także kolegów ze szkolne] 
ławy, pewnego wieczoi a poznałem także osobiście 
Mirosława Siczyńskiego.

Początkowo zachowywał się on spokojnie, naj­
spokojniej może ze wszystkich, z czasem jednak i 
od nabrał rezonu, pozoył się nieśmiałości, w rzędzie 
hałaśliwych młodzieńców stał się jednym z najha­
łaśliwszych. Ciągle dyskutował, gestykulując ręka­
mi, twarz, zresztą niebrzydką, miał ogromnie ruch­
liwą i na niej się odbijał kawiarniany tempera­
ment Dwa, czy trzy razy, zamieniliśmy nół tuzina 
uanalnych frazesów, i na tem znajomość nasza się 
urwała.

Siczyński wyrabiał się. Pizem aw;ał na zgroma­
dzeniach akademickich, nabrał rutyny i  erudycyi, 
wybrany został do wydziału stowarzyszenia ukra­
ińskiej młodzieży, Bzedł coraz wyżej w kierarchii 
akademickiej. —  W  „borbach4 był jednym z tych, 
którzy szli na czele, a gdy zr szedł brutalny napad 
na uniwersytet, Mirosław, jak i wielu innych, zo­
stał aresztowany i „głodowką4, jaką odbył z towa­
rzyszami, 7,jednał sobie opinię młoducianego „gie- 
roja4. —  Potem znikł ze Lwowa. B ył czas jakiś 
w Wiednia na uniwersytecie, pisywał nawet do 
, Ruthenischo Revue4, wyrabiał się politycznie ; go­
tował do p izysz łe j kary ery.

Nie widziałem go czas dłuższy. Spotkałem go 
właśnie 12 kwietnia w  ową pamiętną niedzielę, 
w przedpokoju przy namiestnikowskiej sali audven- 
cyjnej— juz po onydnym czynie Sieaziai rozparty 
na czerwonym fotelu z ironicznym uśmiechem na 
twarzy Dwaj woźni pilnowali go. aby nie uciekł.

W  kawiarni „Monopol* Rpsini 8ą dziś przypad­
kowymi gośćmi. Przenieśli się do „Naroduwej to- 
stymyci4. Nad stolikiem, przy którym dawniej sia­
dywali, przybito tablicę „Ćeska Bcseda4, a siedzą 
tana starsi mężczyźni, otoczeni wałeir czeskich ga­
zet. A ile razy w stronę tego stołu spojrzę, zdaje 
mi się, żb widzę ruchliwą twarz Mirosława Siczyń- 
skibgo, gestykulującego gwałtownie w namiętnej 
dyskusyi.

Czy sp rsek ?  Czytamy w „Gaz. Narodowej4: 
„Opowiadają na mieście, a opowiadają n i3 przeku­
pki na rynku, że wykryto wiele faktów takicH, 
z których wnosić można, iż niedzielny zamach na 
namiestnika nie był wpływem cuwilowego fanaty­
zmu inordeicy. Najpierw sam zbrodniarz przyznał, 
i ż  od  r o k u  n o s i ł  s i ę  z z a m i a r e m  mo r d u ,  
że radził się innycn, a ci teoretycznie pocnwalali, 
praktycznie jednak rzekomo odradzali. Matka zbro­
dniarza pod pierwszem-wrażeniem dokonanego faktn 
o św ia d c zy ła , iż Byn radził się, a ona pochwaliła 
jego zanrary i pieniędzy dała. Tewnem jest także 
iż jeden z byłych t. z w. inkarrorowanycti Rusinów 
mieszkający pod Wysokim Zamkiem, owej nieszczę­
snej niedzieli między godz. 31 a 1 w południ* 
odbył kilkurazowy spacer między swoją badybą a 
namiestnictwem. Tegoż dnia w południe o godz. 12) 
na którą to właśnie okoliczność był onegdaj prze­
słuchiwany zarządca kawiarni wiedeńskiej, zeorało 
się tam kilku akad łmików ruskich, którzy zwycza; 
nie tam m e bywają. Nagle przed godz. 2, a 
już po spełnieniu zamachu, wpadł do kawiarni ja­
kiś stuaent, zawołał do zebranych: „wże!4 Uu ' 
i wybiegł z kawiarni. WówczaB zebrań' Btudenci 
jakby na komendę poczęli wołać: „płacićI4 i wynz. 
a kawiarni,

Wszelkie ś»*odk do zapraz?M i o W i a ń  nDflłnsr i uosaizaii--------------
Najtrw alszą glazurę t e z o w ą ,  glamrę spirytusowa.  ---------------
Prędko schnące linoleum.--------------------- ----- --------------------------------------------- -
Specyalna masę francuską ia PiJSiM i lifl M U .  SzrZOtM da McroMa,

Taslei 
niż wszędzie

ci
-« Skład apt, „SAN!iAS“

—  K r i i k ó w ,  D ł u g a  1 .  1 6 .  —  —

Zuavoiniie past?, kremy, lakiery ameryL i trałowe do oeswî anta ooiim 
Szczotki i ściererzKi do czyszczenia tycuze. Wszeine pasty, ufoszr., mydą 
do czyszraia srebra, metali i sprzętów dotuowycii. w y s y , « na pro- 

wincyę jdw rotną pocztą 2 ra zy d z ie n n ie .---------
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Równocześnie liczna grapa studentów ukraiii wince wywiesili w poniedziałek rano c z e r w o n y  
■kich czekała w  południe w niedzielę w  kawiarni J s z t  a n d a r w chwili, kiedy jeszcze pogłoska o za- 
„Ch-afld", widocznie na wiadomość o zamachu. Tuż 1 * *" m
po zamachu, widocznie zawiadomieni o nim. ro­
zeszli się.

Śledztwo w spawie Siczyńskiego. W souotę 
g«dzia śledczy, radca dr Berson, nie przesłuchiwał 
na razie żadnych nowych świadków. Zostali już 
przesłuchani wszyscy świadkowie, zamieszkał, we 
Lwowie- którzy mogli rzucić jakiekolwiek śu mtło 
na sprawę. Obecnie czeka sędzia śledczy na nowy 
maleryał, którego ma dostarczyć polieya. Polieya 
bowiem rozesłała na prowincję kilkunastu najspry­
tniejszych agentów, którzy mają iść za danymi im 
wskazówkami, jo iie prowineya wchodziła w  sty­
czność ze zbrodnią popełnioną we Lwowie.

Pogłoski, jf.kouy Siczyński odmawiał zeznań przed 
sędzią śledczym, a główne zeznania poczynić miał 
dopiero przed sądem przysięgłych, są nieprawdziwe. 
Stczyński, podobnie, jak i joge matka, trwają dalej 
w poczynionych poprzednio zeznaniach Również 
nieprawdziwe są pogłoski od czasu do czasu kur­
sujące po mieście, jakoby Siczyński miał się otruć, 
czy powiesić. — Siczyński bowiem jest tak silnie 
e1 rzężony, że wszelka możliwość samobójstwu jest 
wprost wykluczoną.

Dziś telefonują nam ze Lwowa: Śledztwo prze­
ciw Siczyński emu postępuje szybko naprzód Przez 
oba dni świąt wielkanocnych Siczyński był prze­
słuchiwany przez prowadzącego śledztwo radcę sądu 
B e r s  on a. Wczoraj bvl Siczyński konfrontowany 
z matką swoją, która stanowczo zeznaje, że o na­
stąpić mającein zamordowania namiestnika n i c  n ie  
w i e d z i a ł a .  Przesłuchano toż wczoraj jako świad 
ków akademików ruskich C e g i i ń s k i e g o  i Ż a ­
rn a r ę, którzy pierwotnie byli nwięzieni pod za 
rzutem współwiny w morderstwie

Podobno władze sąaowe otrzymały wiadomość, 
że Siczyński planuje u c i e c z k ę  z wiezienia. We 
bee tego z a o s t r z o n o  o g r o m n i e  n a d z ó r  
nad nim i Siczyńskiego prowadzi na śledztwo przez 
korytarz obecnie zamiast jak dotąd jeden, d w ó c h  
dozorców7 i ż o ł n i e r z  z n a b i t ą  b r o n i ą .  Także 
przy drzwiacli celi w której siedzi Siczyński, stoi 
żołnierz z karabinem
-  Wczoraj polieya przeprowadziła szereg rewizyj 
w lokalu stowarzyszenia ukraińskiej socjalnej de 
mckracyi: „W ola“, prawdopodobnie wskutek tego, 
że w organie socjalnej demokracji ukraińskiej 
„Zemia i Wola", pojawi! się artykuł z doniesie­
niem. że Siczyński należał do partyl i w okresie 
wyborów do parlamentu agitował zapamiętale za 
kandydatami partyi, a od dwóch lat brał gorliwy 
udzi&ł w uświadamianiu ukraińskich socyalno-demo- 
kratycznych robotników we Lwowie Siczyński był 
współpracownikiem pisma rZemla i Wola". Prze­
prowadzona rewizja w lokalu redakcji tego pisma 
ple przyniosła żadnych pozytywnych rezultatów.

.Tak donosi lwowskie socjalistyczne pismo „Głos" 
Siczyński jest oourzony, że w więzieniu 'trzymają 
jago matkę, która w sprawie tej ma być zupełnie 
niewinną. Siczniski, który ma być zupełnie spokoj­
ny i bez cienia przygnębienia pozostaje na wikeio 
więziennym; matce iego pozwolono na wikt domowy.

Aresztowania na prowincyi Telefonują nam 
ze Lwowa: - i

Rozeszły się tu azisiaj pogłuski, żo w wielo 
miejacowośaiaeh na prowincyi dokonały władze 1 i- 
c z n y c h  a r e s z t o w a ń  osób, pozostających w 
związku z morderstwem namiestnika.

Ustąpienie meiropoiity ks. Szeptyckiego. —
V> ezoraj kolportowano po Lwowie pogłoskę, jakoby 
metropolita ks. Szeptycki ustąpić miał ze swojego 
stanowiska. Jak powiadają, powodem tego ma być 
to, ze ks Szeptycki niema wpłj wu na naród, jego 
pieczy arcypastcrakiej powierzony. Prawdziwości tej 
pogłoski nie można na razie stwierdzić.

W  sp .aw ie  te j doroBi „D ziennik  P o lsk i"  pod 
d a tą  2 0  b. m .: - ~

„W  tej chwili odebraliśmy w łaśn ie  wiadomość 
z  najbliższego otoczenia ks metropolity Szeptyckie­
go, że wieść o śmierci namiestnika podziałała na 
niogo, Pak grom z jasnego nieba. Ks. metropolita 
wyraził się w ten sposób-

„Czuję, że mu ja dłoń była za słabą; nie pozo 
staje m, nic innego, j a k  z ł o ż y ć  m ą  g o d n o ś ć  
i w c i s z y  k l a s z t o r u  s z u k a ć  u k o j e n i a . "

Wyroki śmierci. Czytamy w „Gazecie Lwow­
skiej": W i a d o m o ś ć  o z n a l e z i e n i u  w b i u r ­
k u  A n d r z e j a  hr. P o t o c k i e g o  wyroków śmier 
cl okazała się n i e p r a w d z i w ą.

Z Horodenki donoszą: W e wtorek rano znale­
ziono przybity na drzewie gwoźdźmi koło cerkwi, 
a także na kancelaryi targowej na targowicy by­
dlęcej w I l o r o d e n c e  (wtorek dzień targowy) 
następujący ogromny plakat, pisany wprawną ręką 
dnżemi literami po rusku.

.Radiśt! Wetyka radiśt dla nas se ia n —  ale na 
wsieh, bc kae«py (Polacy !!j czornymi fanamy zna­
czni żałobu. Uże Pohyp Potockij, wid kotoroho na- 
rid ryskjj taki muky terpiw, a teper nechaj ony 
pociłujut. , Jak B°h dast, to w i e  w s i  o n y t o j u  
d o r o h o j u  p i d u t  My bratia zazuaczajomo ra- 
d o ś t  c z e i w o n y m y  f a n a m y ,  wsiuda wiszajmo 
cperwoni fany z napysom „ s ł a w n o " ,  bo nże skin- 
czyły się ostatni dny można skazaty ostammy. Ne­
chaj borzo poebowajut pomerszu ętrupa?)"...

Plakaty te zdarła polieya mlojska i złożyła w 
totejazym ck. sądzie. Tego samego dnie jeden z ra­
dnych, Rusin, w kancelaryi gminnej w Hurodenco. 
w obecności licznych świadków, calowa] gazetę ru­
ską, donoszącą o zam„rdowanin ś. p. Potockiego 
wyrażając radość, że tnk iego.. się FŁusłni pozby.i.’

Hadyńkowce (ad Kop/czyńce), 20 k w ie tn ia , Ó ne- 
gdaj 7 bm. odbył się u nas burzliwy w i e c  ru­
s k i ,  skierowanj przeciw Poiakom i właścicielom 
dóbr. N» wiecu zjawił się także poseł na Sejm, 
K i  w e l uk ,  witanp przez biczowników i hajdama­
ków wiwatami i śpiewi m.

Prym wodził na wiecu znany agitator i bohater 
borby uniwersyteckiej słuchacz filozofii, Mikołaj 
Babyn, który w  ostry sposób napadał na namiest 
nika, odsądzał go od czci i wiary za rzokomy ucisk 
Rusinów, napad! inwektywami na starostę i 
miejscowi go yYtaśelciola dóbr, no. i jak zwykle by- 
wa na wiecach radykałów ukra.i.sKkh, obiecał wło­
ścianom „lisy i pasowyska", które dostaną w spa­
dku po n ypędzonycL Polakach. Poseł Kiweluk, c. k. 
sędzia z zawodu, nie przemawiał na witen, ale też 
n i o z ł a g o d z i ł  anarchistycznej mowy Ba by na 
lecz przeciwnie swoją powagą poselską anrobował 
wywody Laby na.

Trembowla, 20 kwietnia. (Eusini po zbrodni Si- 
czyńjkiego). Wiadomość o zbrodni, spełnionej na 
i.  p. hr. Potockim, sprawiła na tutejszej Polonii 
ognm ne wrażenie. Natomiast Ensini omawiali na 
każdym kroku zadowolenie i natychmiast zawiado­
mili wszystkie gminy o dokonanym fakcie. We 
wtorek 14 bm. podczas jarmarku odczytywali chłopi 
ruscy wsrod śmiechów i radosnych komentarzy do­
niesienie o zbrodniczym czynie Siczyńskiego. 

Robotnicy przy kamieniołomach gminnych w Kro-

mordowania lamiestnika nie obiegła całoj Trem­
bowli. Nasuwa się mimo woli przypuszczenie, że 
Ronini rozporządzali specralnerai źródłami informa 
cyjromi. “

Kronika lwowska.
L h Óa ,  21 kwietuia.

Tajemniczy Sirzar Niemałe poruszenie w sfe­
rach policyjnych wywotal wczoraj we Lwowie około 
godz. 12 w południc, następujący, bądź co bądź 
ciekawy, wypadek.

Ulicą Sobieskiego, a więc w samem śródmieściu, 
szedł wyżeraj pized południem syn partyera lwow ­
skiego namiestnictwa, technik p. S. w towarzystwie 
narzeczonej N a g l e  p a d ł  z t y ł u  s t r z a ł ,  o p. 
S. poczuł, że jest ranny w ramię. Rana była lekką. 
P. S. udał się czemprędzcj do gmachu namiestni­
ctwa, gdzie oglądnął mu ranę protomedyk dr Me- 
ranowicz, urzędujący właśnie w namiestnictwie.—  
Zawiadomiona o tern telefonicznie dyrekcja policji. 
wj’slała natychmiast, ze względu, że zachodziła tu 
styczność z portierem-namiestnictwa, nie komisa­
rza policyi, jak to się zwykle przy wypadkach 
dzieje, lecz szefa biura bezpieczeństwa publicznego, 
radcę Kreincra. Wyjechał też z nim starszy komi­
sarz prezydj alny, dr Reinlander.

Według informacji poiicyi zaszedł tu wypadek 
p r z y p a d k o w e g o  postrzelenia przez nieznanego 
sprawcę, prawdonodoLnie z flobertu. Przypuszczają, 
że m oże jukiś chłopiec, bawiąc się na ulicy Rober­
tem, przypadkiem wystrzelił i trafił w7 ramię p, S., 
poczem ukrył się w pobliskiej bramie.

Pan S. nie mieczka w ostatnich czasach we Lwo­
wie, zajęty jest bowiem przy robotach tochnicznych 
w Jaśle, a przyjechał w sobotę do rodziców na 
święta. Z rany postrzałowej wydobyto kulkę flo- 
birtową, która utkwiła tuż pod skórą. Rana nie 
jest wcaie groźca. Pohcya rozpoczęta śledztwo dla 
zupełnego wyjaśnienia tej sprawy.

Samobójstwo byłego dyrektora poczt. W czo­
raj rano we Lwowie około godziny O w mieszka­
niu własnem przy ulicy Mickiewicza, p o z D a w i ł 
s i ę  ż y c i a  w y s t r z a ł e m  z r e w o l w e r u ,  skie­
rowawszy go wprawą skroń, Antoni S c h i f f n e r ,  
radca dwora, emerj towany dyrektoi poczt i tele­
grafów we Lwowie. fa\ p. Schiffner liczył lat 74, 
był wdowcem, na emeryturę poszedł przed okuło 
20 laty. Powodem samobójstwa był rozstroj ner 
w owy, spowodowany utratą wzroku. i

Szpięg rosyjski we Lwowie W  „Słowie Pol- 
skiem" znajdujemy następujący komunikat komitetu 
zagranicznego polskiej partyi socjalistycznej:

Ostrzegamy emigrantów politycznych i społe­
czeństwo tutejsze przed Stanisławem J a n i c k i m ,  
podającym się za emigranta politycznego z Króle­
stwa. Jest to jednostka, której obok szpiclostwa i 
prowokaterstwa na rzecz policyi rosj-jskioj dowie­
dziono oszustwa i fałszarstwa. Wzrostu śreaniego, 
szatyn. giovva spłaszczona, twarz pociągła, ruchy 
nerwowe, oczy niespokojne, źrenico łatwo rozsze­
rzające oię, zarost słabj. Oscacnie 6 tygodni bawił 
wo uwowie. Uprzejmie prosimy wszystkie pisma o 
przedruk".

Do komunikatu tego „Słowo Polskie" dodaj* na- 
stępująco informacje:

„Dowiadujemy się, że w piątek polieya lwowska 
a r e s z t o w a ł a  St  J a n i c k i e g o  za kradzieże 
i oszustwa. Dlaezogo jednak dotąd go tolerowała? 
Grasował we Lwowie sześć tygodni i są dano, że 
miał stosunki z policyą lwowską. Raz po pijunemn 
wyznał, że przed chwilą widział się z dyrektorem 
Schechtlera. To wcbndztto podejrzenia. Pokazało się., 
że Janicki, korzystając z gościny i noclegów w mio- 
8zkaniach młodzieży7, wyciągał listy i rękopisy i po­
średniczył miedzy policyą lwowską a rosyjską. Na 
zasadzie jego intryg wydalono niedawno z granic 
państwa dwu akademików lwowskich. W  ostatnich 
czasach prowokator ton planował zamach na gen. 
Skałiona i do tego planu woijgać usiłował młodzież 
tutejszą. — Wykrycie prowokatora zroniło wielkie 
wrażenie między młodzieżą, zwłaszcza pochodzącą 
Z Królestwa.

Z teatru lw ow sk iego . Ostatnie wieczory przed­
świąteczne poświęcono były wj stepom Adama D i- 
d u r a. We środę znakomity artysta je zakończył. 
Przyjmowany owacyjnio —  żegnany był również 
owacyjnie i tak serdecznie, jak dawno nie żegnano 
u nas artystów, wielki śpiewak stał s ię .. ulubień­
cem wszystkich, tak, że niczem były te stosy kwia­
tów i wieńców, które mu zniosiono, wobec tego za­
pału, który ogarnął publiczność. Didnrowi oiiarowa- 
uo mnóstwoo cennych pamiątek; po przedstawionto 
zaś odbyła się na jego cześć uczta pożegnalna 
w ścisłem kółka przyjaciół w restauracji „Impe­
rialu". Didur wyjechał do Budapesztu, gdzie wystą­
pi kilka razy, następnie udaje się do Ameryki, 
gdzie go obowiązują kontrakty na przyszłe sezony, 
Didur, wdzięczny za serdeczność, z jaką go we 
Lwowie przyjęto, obiecuje, że skorzysta z najkrót­
szego choćby wolnogo czasu / aby módz wystąpić 
wo Lwowie.

Po świętach rozpoczynają się w teatrze lwow­
skim występy śpiewaczki Amoldson,

Reportom teatru lwowskiego.
We środę: „Świętoszek".
We czwartek: „Mignon".
W  piątek: „Gdy ^marli obudzimy się".
W sobotę po południu „Kopciuszek"; wieczór: „Car­

men".
W niedzielę po południu: „Miłość cztiwa"; wieczór: 

Czar walca1-

,aIo-
jest

2 Łdskc-dlder.
(Telegramy „Nowej Reformy" z 21 kwietnia.) 
Ołwiaeczenie mlnistrói czeskich,
Wiedeń. Tutejszą „Slavische Korrespondenz" 

zamieszcza w sprawie rzekomego p a k  ta  c z e ­
s k o - n i e m i e c k i e g o  oświadczenie min istra 
czeskiego P r a s z k a ,  tudzież byłego ministra 
dra F o r z t a .  Minister Praszek oświadcza że 
wstąpił do gabinetu za zgodą agraryuszów i 
całego klubu czeskiego, mając zamiar nie za­
niedbać kwestyi językowej, chociaż przedowszy- 
stkiem chodziło mu o inno sprawy. Gdy sędzio­
wie niemieccy w Czechach zaczęli usuwać ję­
zyk czeski z sądów, n.inister P r a s z e k  i mi­
nister handlu F i e d l e r  wdali się w ten za­
targ. ale napotkali na wielkie trudności z po­
wodu dawnej polóyki postulatowej w kwestyi 
_ęzykći. Minister Piaszek rwierdzi, że -etanie 
zawsze w obronie języka czeskiego, ale kieru­
jącą rolę pozostaw a tj7m prawnikom-politykom, 
którzy spowodowali obecny stan rzeczy. Agra- 
■ynsze nie dążą do rozbicia klubn czeskiego 
ale pragną lojalności i zastrzegają się przeciw-’ 
ko takiemu hasłu, jak n p. twierdzenie, jakoby

„panowanie cliłopów" było zgubą narodc 
jem hasłem — kończy min.stei Praszek - 
dobro narodu i ludności rolniczej".

Były minister handlu dr F o r z t  zaprzecza, 
jakoby pomiędzy P t . c a k i c m  a Niemcami ist­
niał kiedykolwiek pakt w sprawie językowej. 
Zawarto tylko chwilowy pakt „ad łioc" -■ pod­
czas obsadzania posad przy urzędach poczto­
wych w Czechach w  r. 1907. Ułożono wtedy 
procentowy klucz narodowościowy.

IHIuUb-owie ut urlopie
Wiedeń. Du Lussia picolo przybyli prezydent 

ministrów bar. B e c k  z małżonką, minister o- 
światy dr M a r c h e t  z rodziną, oraz radca sek­
cyjny W i 1 k e n s Goście przybyli na pokładzie 
rządowego parowca „DeUgazc" z Brioni. Powi­
tali ich przedstawiciele władz. Br. Ohlumecky 

minister sprawiedliwości dr Kłem wydali na 
cześć gości obiad w hotelu „Adria". — Goście 
zwieemii miejscowość Cignle.

Rokmcie ~wląxki zawodowe
W.odeń. W m.uisterstwie sprawiedliwości roz­

poczną się d. 25 b. m. obrady wstępne w spra­
wie n o w e j  u s t a w y  o r o l n i c z y c h  z w i ą z- 
k a c h z a w o d o w y c h  W  obradach, które po­
trwają kilka dni, wezmą udział przedstawiciele 
Kół rolniczych z wszystkich krajów.

Kongres lekarski.
Wiedeń. Pierwszymiędzynarodowy k o n g r e s  

l e k a r z y  specyalistów chorób g a r d ł a  <i to -  
s a został tu wczoraj z igajońy wieczorem powi­
talnym. — Na kongres przybyli przedstawiciele 
rzad^ węgierskiego, niemieckiego, bułgarskiego, 
greckiego, portugalskiego, duńskiego, angielskie­
go i serbskiego, dalej przybyli przedstawiciele 
wielu akaclemij zagranicznych, towarzystw kra 
jowyeh i zagranicznych — ogółem 800 uczestni­
ków.

Zwołanie Sejmu czeskiego,
Praga Wedle obiegającej tutaj pogioski. Sejm 

czeski z o s t a n i e  z w o ł a n y  n a  k r ó t k ą  
s e s y ę  w p i e r w s z e j  p o l e w i e  l i p c a .

Pai -* stronnictw.
Praga. Wczoraj dokonała się fuzya czeskiego 

s t r o n n i c t w a  p r a w n o - p a ń s t w o w e g o  i 
r a d y k a l n o - p  o s t ę p o w e g o .

Czeska Rada naroboeai
Praga. Na żądanie komitetu wykonawczego 

wszjstkich narodowych stronnictw czeskich po­
siedzenie czeskiej Rady narodowej zostało zwo­
łano na niedzielę, d. 26 b m., celem naradzenia 
się nad wspólnem postępowaniem wszystkich 
stronnictw czeskich w Sejmie czeskim. 1

Państwom ustawa językowa.
Praga. Jak donosi tutejszy „Czas", na radzie 

gabinetowej minister A b r a h a m o w i c z s p r z e -  
c i w i ł  s i ę  w y d a n i a  p a ń s t w o w e j  o s t a -  
w y j Q z y k o w e j  z e w s g l ę d n  na a u t o n o ­
m i ę  k r a j ó w .

Nieonecność artwstów czeskich 
w pochodzie {nhlletiszowyPL

Praga Związek artystów czeskich ogłasza; 
Z powoda ostatmeh zajść w Wiedniu, które n- 
niemożliwiły występ gościnny teatru czeskiego 
w tamtejszym teatrze .an der Wien", związek 
artystów czeskich coL swoje oświadczenie wzię­
cia udziału vr pochoozie jubileuszowym w Wie- 
duiu.

O wlec miast słowiańskich.
Praga. Z powoda udaremnienia przedstawień 

czeskich w Wiedniu, burmistrz Pragi dr G r o s z 
rozpoczął agitacyę o w y s t ą p i e n i e  c z e ­
s k i c h  m i a s t  z o g ó l n e g o  w i e c n  m i a s t  
a n s t c y a c k i c h. Dr Grosz zamiorza urządzić 
wiec m i a s t  c z e s k i c h  i czyni starania o 
udział przedstawicieli i n n y c h  m i a s t  s ł o ­
w i a ń s k i c h  w tym wiecn

ukarania p e r s k i c h  r o z b ó j n i k ó w  potrze­
bny jest znaczniejszy oddział wojska Dowódca 
wysianego oddziału doniosł, że wielkie zastępy 
Nomadów zbliżaja się, aby pomścić wczorajszą 
klęskę.

Petersburg. Czterysta kozaków i dwie bry­
gady - artyleryi p r z e k r o c z y ł y  g r a n i c ę  
p e r s k ą .  Odbyło się kilka p o t y c z e k ;  wielu 
Kurdów p a d ł o .  Wojska rosyjskie z l o m b a r  
d o w a ł y  k i l k a  w s i  p e r s k i c h .  Wiele osób 
z a b i t o .  Cześć mieszkańców schroniła się w gó- , 
ry. Rosyjski komendant. telegrafuje że znajd' e 
się na terytoryum perskiem i żąda wzmocnie­
nia posiłków z Baku, albowiem ruch panisla- 
raiczny z a g r a ż a  c a ł e m u  t e r y t o r y n m  
K a s p i j s k i e m u

Zatarg o poczty w Tnrcyl,
Konstantynopol. Wskutek gróźb wysłania es­

kadry włoskiej do Turoyi, -zawiadomiono wczo­
raj tutejszego ambasadora włoskiego o p o z w o ­
l e n i e  na utworzenie — jak wiadomo — pię­
cia urzędów pocztowych.

Rzyrr. Ag. Stefaui donosi, że ambasador ture­
cki pojaw‘1 się wczoraj u ministra spraw za­
granicznych, Tittoniego, i dał z a d ó w a l n i a -  
' ą ^ ą  odpowiedź w s p r a w i e  ż ą d a ń  wł o-  
s k i c h — a zwłaszcza odnośnie do utworzenia 
włoskich urzędów pocztowych w Turcyi. Wsku­
tek tego dywizya floty włoskiej, która już od­
płynęła ua wody tureckie, otrzymała rozkaz 
przybycia do zatoki Suda

Rzym „Pcpolo Romano" donosi: Dziś wyje­
żdżają urzędnicy włoscy, celem organizacji wło­
skich urzędów pocztowych w Roustantynonolu 
Smyrnie, Fatonikach, Jeiozolimie i \a lon ie  ‘

Rzym. Wszystkie dzienniki wyrażają radość 
z powodu szybkiego i szczęśliwego rozwiązania 
zatargn włosko - tureckiego i podnoszą szrbką 
mooilizacyę całej floty, która w ciągu 16 godzin 
była gotową do wyjazd'.. — „Popolo Romano" 
pisze, że minister poczt i telegrafów poczynił 
wszystko, celem utworzenia urzędów pocztowych 
w Konstantynopolu. Smyrnie, Salonice Jerozo- 
limi'1 } Walonie.

. K ro k  Eńvard w  Danik.
Londyn, Fara królewska odjechała do Skan 

dynawii.
Berlin. Z powodu przybycia króla E ć w a r  

da  do K o p e n h a g i ,  prasa duńska przemawia 
za ścisłym sojuszem politycznym dmisko-angiel- 
skim. '■

B h lO W  Ifrfi WkOSZtoCll.
Rzym. Według „Popolo Romano" spotkanie 

prezydenta ministrów G i o l i t t e g o  ? księciem 
B ii 1 o w e m w Wenecyi nastąpi w przyszłą nie­
dzielę.

Plalgrzj"il a papież*.
Papież przyjął wczoraj pielgrzymów

Mino F r ie d e to  
ły y i tu n t  CarrtenfBlG

c. k. geometra 
zaręczeni

Tlkćhów.
Musze Pani naprauBe ronić wyzuty!

Artystka musi przecież troszczyć się o swój 
głos, gdyż jedno jedjrne poważne zaziębienie 
może s ’ę stać niobozpiecznem dla głoso i 
cał-.j kary en -. Prawdziwe sodeńskie mitr 
ralne pastylki Faya są przecież tak vvgo- 
dn;,m środkiem do pielęgnowania gardłu, 
krtani i wszystkich przewodów oddechowych, 
że powinna Fani ezempręćzej wziąć się do 
nieb. Gdy Pani już raz rozpocznie, to bę­
dzie. i potem zawsze zażywała prawdziwe 
Budeńckie pastylki Faya i bydz‘e Pani z tern 
dobrze. Pudełko kosztuje 1 2 5  K. a można 

k„ , ich dostać w każdoj aptece drogueryi 
i składzie wód mineralnych; nie daj się 
atoli Pani namówić na podrabianie-

LeCZNlCA Dra TAMlMKILtt
w Kosowie

(stacja kolei Zabłotów) ntwart? od 1 maja do 
końca października. 2276 1 O 

Leczenią wodą kąpielami powietrzno-słoneczno- 
m., flyetą (także jarską i owocową), gimnastyką, 

przysnonaLiame do życK higienicznego. 
Prospekty w księgarni Gebethnera i Wolfa

Z otwarciom sezonu kąpielowe­
go 15-go maja przyjmuje do swe-

ro-
Krynica
gc pensjonatu „pou Wisłą": zarówno całe 
dżiny, jak i pojedyncze osoby. ‘

Emilia Burzyńska
wdowa po prof. Uniw. Jagietl. 

Do 15 maj.. Kraków. Studencka 1. 23 , nastę­
pnie w Krynicy. 2201 1 3

Dr Teofil Więcław
* otworzył 2221 2 5

kanceiaryę adwokacką w Nowym Sączu

O powszechne glosowanler
Budapeszt. Kongres partyi s o c y-a I n o • d e- 

m o k r a t y c z n e j z c a ł y c h  W  ę g i e r, w któ­
rym brali także udział delegaci z A n s t r y i  f 
zagranicy, uchwalił rezolucję, w której w o 
strych słowach występuje przeciw rządowi z 
powodu przewlekania r e f o r m y  w y b o r c z e j  
i domaga się zaprowadzenia p o w s z e c h n e g o ,  
tajnego i równego prawa głosowania. Na wy­
padek gdyby rząd miał zamiar zaprowadzić 
glosowanie p 1 n r a 1 n e , uchwala kongres we­
zwać wszystkich robotników rolnych i przemy­
słowych do wywołania p o l i t y c z n e g o  s t r a j ­
ku m a s o w  e g o  i już teraz wzywa organiza­
cje do poczynienia p r z y g o t o w a ń  do tegc 
strajku. Co do czasu rozpoczęcia strajku i jego 
rozmiarów, będą później podane dalsze wska­
zówki-

ZyrbmaazOnis na łodziach.
Budapeszt. Ponieważ polieya zakazała urzą­

dzenia zgromadzenia przez robotników młodo­
cianych, postanowili oni urządzić z g r o m a d z e ­
n i e  t a j n e  Zebrali się na Dunaju na kilku 
łodziach, które razem złączono i w ten sposób 
odbyli zgromadzenie. — Polieya dow ieaziała się 
o tern już po zam knięciu zgromadzenia.

£aprzeczenle.
Budapeszt. Węg. Biuro koresp. dowiaduje się 

z kompetentnego źródła, że wiadomość dzienni­
ków7, jakoby prezydent gabinetu, W e k c r l e  
podczas sesyi dełegwcyjnej w styczniu przyrzekł 
cesarzowi przeprowadzenie podwyższenia gaż 
oficerskich, ale wskntek stanowiska partyi nie­
zawisłości nie mógł tej obietnicy dotrzymać, jest 
zupełnie n i e p r a w d z i w7 ą. Przytem stwierdzić 
należy, że Wekorle bez wiedzy kolegów mim- 
steryal nycli żadnych przyrzeczeń1 nie daw ał i że 
te pogłoski są wymysłem

Dalej stwderdza węg Biuro korespondencyjne 
że pogłoski w sprawru  rzekomego raemoryalu mi­
nistra Kossutha i w  sprawie rokowań o emble­
maty wojskowe są również nieprawdziwe.

z A n s t r y i  i W ę g i e r .  Na ich przemowy po­
witalne odpowiedział papież w języku łacińskim

„Zamach na prezydenta. ;
Nowy Jork. Konsul w G w a t e m a l i  otrzy­

mał b głównego miasta wiadomość, ze gdy pre­
zydent republiki, C ab  r e r a ,  wiacał do sw7ego 
mieszkania, powstało k i Ik r  e k s p ł o z y j ;  je­
den wybuch oaorwał prezydentowi palec

Zamach.
Nowy lork, „N. .J. Herold" donosi z S z a n -  

g a j u *  Wczoraj usiłowano wykonać w Korei 
z a m a c h  n a  p o c i ą g ,  w którym znajdował 
się japoński rezydent generalny marttiz I t  o. 
Zamach w7 czas wykryto i udaremniono go

Mai oho
Tanger. Mulej Tlafid po rozbiciu się układów 

z Francya wysłał posłów do Europy, mianowi 
cie do Madrytu, Paryża, Londynu i Berlina.

Baiaslroka kcleJowL
Melburne O katastrofie kolejowej donoszą, 

że nastąpiła ona z powodu zderzenia się pocią­
gu pospiesznego, przychodzącego z -Bendigs 
z pociągiem osobowym C z t e r y  wr a g o n y  po­
c i ą g u  o s o b o w e g o  z d r u z g o t a n e  i s p a ­
l o ne .  Dotąa wydobyte 41 trupów i 50 osób 
ciężko rannych.

Śniegi
Berlin. Dzisiaj w południe padał tu śnieg.
Wiedeń. Z Semmeringu i okolicy Wiednia 

donoszą, że s p a d ł y  t a m  o b t i t e  ś n i e g i .  —  
Z C e l o w e  a donoszą, że. snadł tam ś n i e g  r a 
w y s o k o ś ć  p ó ł  m e t r a ,  a w całym krajn z 
powodu śnieżycy powstały liczne p r z e r w y  w
r n c h n k o l e j o w y m .  t

Wenecja. Przybył tu książę Mikołaj Czarno- 
górski.

I

NA ŻAŁOBĘ
suknie, kostyumy, bluzki, krepy, wełny, 

jedwabio, gazy, aplikacje i t. d. poleca 
Magazyn konfeucyi damskiej, towarów mo­

dnych i żałobnych
, ; pod firmą 2151 3

WACŁAW MliODŁCfil
Kraków, Rynek 4  (obok kośc.oła N M. P,>

NAJLEPSZE SĄ DO MYCIA

MY DŁA
pr2Hłusz.czone h ytfe tiL m
(udelikatniaja skórę i chronią ją od wpływb

temperatury) 1837 9 o
■ryroów h,. MALINOWSKIEGO w W armime.

W krakowie de nabycia Apteki: W. Grabow­
skiego, F. Gratewslriego, K W iszniewskiego, skła­
dy: Panaka ł S-ki ui. Szewska, J. Linka ul, Sław­

kowska, Ileiraa i S-kl linie A-E. I

Z t f t O M
tnia do lipca ceny

„Warszawianka" , pensjonat 
cały rok ot*vartj. — Cena 
od 3 do 5 złr — Od kwie- 
zniźone. 2062 5 12

A M ! Dr RUDOLF FROHLiM
przeniósł swe biuro do aomn

przj al. tifislne) 8 v  Krahowib, I F

Odpowiedzialny redaktor i wydawca:

M i c h a ł  K o n o p i ń s k i -

N A D C S Ł H  E c
(Artykuły w tym  dziale m e pochodzą  

redakcyij.
od

leleioń i
( M o m o ic i  „Nooiej Reformy"

z dnia 21 kwietnia.

Walki z rozbójnikami
(Pet. Ag. tek). Komendant straży gro- 

E l i z a b e t p o i n  telegrafuje, że dla
Tyflis.

nicznej w

VV
G0$ÓGU.REUMT72Mit
ISCHIAS.ZAPALEHIU STAWÓW

mmm
MA WfGRZECH

NATURALNE G0R&CE 
KIPIELE JWUUOWE 

NAJSKUTECZNIEJSZE. f
w ’90; KMODERmzOWANC 
t n i l t ł  Ki i MOTELE ZnKtADOWL J 

WWDOMOŚfM UDriEtfcOYREHCW

Dr M&urycy Kapeli ner
lekarz chorób skórnych i wenerycznych, mie­
szka oDecnie przy ulicy Jagiellońskiej, 5. II nR-

tro (róg Szewskiej i Jagiellońskiej)
IIJIIIII MII — WpwpiBWp— p—WMp—

Km-sa. tete^raxlc£iie.
WleSsA, 21 kwietnia. (Giełua poiodniowa.l 
Marki l l 7 -65. Renta matowa 97-75. He u U  koronowa 

węgierska 93 60, Aknye austr zakł. kred! 634 25. Akcjo 
węg. kL kreu 74P50. Akcye Anglobauku 299-50. Akc; a 
I nion' >aukii 642-—. A kcje Bankrereian 52V -75. A. oje L in- 
derbankn 439 00. Akcye kole’ państwowych so. Lom­
bardy 137-25. A isye kolei Klbethal 429 —. Akcye fabryki 
brani 557-—. Akcje tytoniowe — . Alpiny 088-— 
Rima-MnrMyi 656 "0 Akcye pras-dego Tow. zelaznegt 

— . Losy torerkw  187-/5. Robie 251T 5. 
Usposobienie: ciche.
Berlin 21 kw .e.nia. (Giełda poranna.)

- Akcye kredytowe 19G75 Tow. dyssontowt 176 95. 
Usposobień," leniwe

Budapesz:, 21 kwietnia. Pszenica aa  kwiocioń 10-76 do 
10-77, pszenica na maj 1 P 2 1 do 10-9C, pszenica nu ps- 
ździernik 9-43 do 9 6 0 ; żyto na kwiecień — -— ao
 ; żyto na maj — do — , żyto a s  październik
815  do t*-16; owi® i nu kwiecień 7 1 9  do 7 20, owieL na 
maj 7 -21 do 7-22, owies na październik 6'34 d i 6-35; 
knkarydza nB maj o ib do 6-4R; rzepak na sierpień 
16 50 do 16-6C. . . .  *

Oferty mierne, chęć kapną mierna, usposobienie silne; 
pogoda piękna.

Cennik izby handlowej i przemysłowej 
w Krakowie,

: t  2) kwietnia (godz. 1 w- połndiue

albo Dr Teichmann, Kraków. 2199 1 ic

Hala zakiiDu dla a^aiw i ofurór
Reprezentacya tfla Gabcyi: — Kraków, ulica 

Wrzesińska L 1 1676 7 7
udziela kredytu towarowego bez procentu, kondyktu re- 

czyciola lab  policy. , ' ’ '

Dr Józek &6jidaiiik
e. prymaryusz szpitala krajowego św. Łazarza 

przyjmuje od godz. 2 —4.
Kraków, Wielopole I. 4 Telefon nr. 619.

i, Wsluty płt.cą 
951 25 
117 30 

05 40 
19 08

Ruble pnpieeowe ..............................
Llarki niem ieckie..................................
Frank papierowe . . . . . . . .
\i  >adzie*t‘,frankńw«; w zlocie . . .

II. Lisly zastawne. 
óV, Listy zastawne prem. ilanwu h., ot. l l o  — 
4 ' Li sty zastawne B antn  hipot. . 99 50 
4 " , „ r  . . 94 5C
4 '/ł#i* Listy tsstaw ne Banku krajowego 100 - -  
4 r 94 75
K  Listy zast g ii .T o w .k ^ d  g

" ” ’ " " * 51-letii.. 91 —4',. , n * '» ” s”
III. Obilgacye I pożyczki

4«- Galicyjski.- obligacye piopinacyjne 97 75
4 **, l  -zaa k-ajowa z r. 1793 . . . .  95 75
4»lt „ miast. Lwowa . • . . 92 25
4 01 ligacye komunalne Banku kraj. 100 —
4% „ kolejow e ........................ 94 75

IV. L o s y.
Ifosy miasta K r a k o w a ................................116 -

iądajs
253 25 
117 80 
96 — 
19 13

111 —  
lOu 50 
95 50 

101 — 
95 75 
97 75 
93 59 
9C —

98 75 
66 75 
93 25 

101 -  
96 75

123

J M C Z E K  &  ZiEMBICKI, Kraków, Rynek 8 polecaj!
największy wybór wyrobów ze skóry —  brerzu 
a  a  o  i drzewa po cenach mzkich. □  □  □
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S P R Z E D A Z  w  M A I S O N  d e
K R A K Ó W ,  R Y N E K  6 ,

JGSt ju z  na ukończeniu i leży to w  inter esie kupuiącej Publiczności, b y  korzystać z rzadkiej sposobności. Niezmiernie niskie ceny wzbudzają prawie poaziw.

950 koszul damskich z rocznym haftem teraz po . . . zlr. 139
732 koszul damskich z haftem szw ajcarsk im .................... zlr. 1'20
625 par pończoch damsKKh kolorowych 6 par tylko . . złr. 1 20
435 par skarj-eteK najlepszej jakości p a r a .........................zlr. __'32
950 par skarpetek najlepszej jakości, 3 p a r y .................... zlr. — -45
252 koszul męskich b.alych z gorsem pikowym po . . . złr. 1'95
325 koszul męskich kolorowych, z gorsem jedwabnym po złr. 1 69

Następujące towary sa na składzie:

425 koszal męskich' z najlepszego zeuru angielskiego
z modnemi deseniami p o .............................................złr. 2'15

175 tuzinów chustek batystowych z rąbkiem ó-jour, tuzin złr. T95
120 półiedwahnych parasolek w nailepszym gatunku, po złr.
250 parasolek dobrej jakości, p o ..................... . złr.
185 bluzek jeawabLych ang. we wszelkich barwach po złr.
138 czarnych halek klotowych k jour p o .....................złr.

2'90
115
4-75
1'48

250 tuzinów kolorowych ang. chustek dla mężczyzn 1/a tuz. dr. 7 95
1 5 0  kalesonów najlepszej jakość, p o ....................................... zh. — -88

dtto  zh' 1’35

Nadto towary płócienne, bielizna stołowa, ścierki do kuizu
i szklanek, parasole, krawaty i setki przedmiotów do tego działu 
należących, są na sprzedaż za każdą wyjątkową ceLę Prosimy 
przekonać się. * 1760 9 c

c

$
CA
N

w r

P ił wieku blisku ptuwr4i_,c moją 
I I I  R B A T E , Z K a c z k i ,  znalazłem uznanie 

P T. Publiczn ości, dowjdem coraz 
to większe jej zapotrzebowanie. 
Starałem .ię nabywając i spro­
wadzaj ąo

H E R B A T Y  pod warockami możliwie korzy- 
Btnrmi, zad-walniad się małym 
zjskwm.
Jed n ik  od kilku miesięcy 

HERBATY znacznie podrożały, woDec czego 
niektóre tuńsze gatank i w cenie 
podnieść musiałem, a pragnąc 
utrzymać nadal dobrą opinię moich 

R  LIR R A T  z  R ą c z k ą  i  nie zastępnjąe 
ich gatunkam i wątpliwej jakości, 
nolecam zmiany te  uw-.glednicnin 
P . T. Prbliczm ści.

HERB 1 TY z  R ączką są wszędzie do na­
bycia-

J U L I U S Z  G R G S S E
w Mowie, RyneH, Pałac SpisKI.

Przestrzegam przed naśladownictwem i podra­
bianiem mojej marki ochronnej. ~ 1068 11 0

z « ? b y
piękne, zdrowe, kto chce mieć. niech 
używa znakomitego warszawskiego pro- 
8*k i wA 6 A T i 4 L U “ ,  wyrobu S t .  
G ó r s k i e g o  w Warszawie Skład głó­
wny w Drogueryi Magistra farm. J. 
HANAKA, Krako-r, u l Szant s ta  5, da 
nabycia we wszystkich aptekach i dro- 
gueryach Pudełeczko i  60 hal i 1 K

• 1863 4 10

w u j !  n a w m
Hegya.ajskie stołowe 6 b at złr. 2 — 

0 panuLie S bat. złr. 2 50 
„ prima pańskie 

•  butelek . . . . .  złr. 3-— 
Samaiodner 6 hntelek . .z łr . 320

starsze 6 butelek złr. ? iO 
Zieleniak 6 butelek . . . .  złr. 2-40 

„ starrzy 6 butelek t i r  3’26 
Hegyaili Gabiu t  6 butelek zlr. 4 — 
Cokajskie łagodne 6 b ite lo 1- Pr. i -— 
Tokaiskie wytrawne 5 butel. złr. 4 50 

„ słodkie 6 butelek złr. 4-60 
Maślaez 6 butelek . . . .  złr. o-— 
Erianner czerwone 6 butelek złr. 3 20
tticłiit wysór wsłei.co j u  ,rsKi a w te- 
tzkach znacznie tanUJ. C*"*lk na iaaanls.
Za naturalność moich win ręczę ka­
żdemu odbiorcy Najwyf-ze odznacze­
nia na wystawach światowych. Skład 
speuyalnycn 1 tary oh wia tokajsklch 
w butelkach- S a  prowincję odwrutną 

pocztą.

MAURYCY WEINDLING
brak ów, Floryanska 25. 1843 11 0

NAJLEPSZY I NAJELEGANTSZY

G O R S E T
który czyni każdą z P. T. Pań wysmukłą i nadaje 

figurze szyku jest t y l k o  u znanego

SPECYALISTY GORSETÓW

r a s ? .  P I C T A
KRAKÓW, GRODZKA 4 .

Filia: Lwów, ul. Jagiellońska 7 —  qo  nabycia.

SPECYALNOĆĆ!
84T10NNCLUC1

2187 2 12

Opaska „La Nea“ Dra Fz. Glćnaida w Paryżu, 
C. P. a la Sirene Paris, H. P. Formę dreite Rationelte.

r W c W r t t r f i w
„glaco11 biało i kolorowe. Damsk.e i męskie para po złr. 1 25

poleca - 1043 11 o

TEOFIL
I Ł a k ó w ,  D ł u g a  4  n a p r z e e l n  I z b y  h a n d l o w e j .

P « « 3 » N i £ C * l  R H i E I P F A

OKRZYWOWA * :
włosów

daje bardzo piękny połysk i utrzymuje 
skórę mocną.

M C s f S I f f
należy z punktu zdrowotnego polecić 
jak najlepiej, gd.yz Nigrtn nawet p rzy  
stałem używaniu przepuszcza p, zez skórę 
powietrze, a więc nie przeszkadza po- 

rowaniu nogi.
Dostać można w szędzie . isog s  o

St f er fl&ie*B«itr Wfistfea,
c. i k. dostawca dworu.

2 ftzeikhnl łltceniai ii -roszę macać i oo rejo 
wlslsletnieq* zastępcy B. Kornfćlda w Tarnowie.

L I S T  O T W A R T Y
do palących papierosy.
Istniejąca przeszło ćwierć wieku w Radomin (Król. 
Pol.) M. PASCHALSKJEGO renomowana ial)-yka 
tatek do papierosów, zyskując w Galicyi pomimo 
cła i transportu bon® to szerszo koła Odbiorców, 
urządziła dla udogodnienia konsumentów filię fa­
bryki w Krakowie przy ni. Krowoderskiej 21.

E3 =T.
C3 cs*.
■“-** O

SG r co  
*

Fabi’yka wyrabia znane zo swej dobroci tutki z wy­
borowych materyałów, na maszynach najnowszej kunsirukcyi, usuwających 
jakiekolwiek dotykanie rąk w czasie roboty, a więc sposobem zupełnie 
odpowiadającym wymaganiom hygieny. i082 5 6

D o n i e s i e n i e dia P. T. odbiorców, że mój

N A J I I » E A L N I E J S Z A  i  l U J L E P S Z A

,w e  flaszkach po 2 i 4  korony. 14291020*

Dostać możra w  apteco K Wiszniewskiego; w handlu Heima i Ski; w drogueryi Zopotha i Ski

z  k o h ith le m .

Najłagodniejsze mydło dla skory.

180* 4 40

Kojarzenie małżeństw.
Po Iiikw ido .1 »n|, kupalni węgla której mój 

OJCWO był współwłaścicielem, o trrjm ałam  iako 
łpa lkobserceyir 150.000 V >rc i Ponieważ jeste n 
osamotniona, bes krewnych, as-kam ia  drojra 
in a jjm °^c* * nęicryzn $ na Rt.n iwisku v emu 
ina/teństw a. Jestem  chrieło , mam In 25. p0- 
waeoe, nieanunimowe tgłos ;«oia »yiko w ję- 
* niemieckim pod ,,Dopp»lweite‘Ł haaptpost 
lfc*en.d Gross Kanizsa. ____________

I ^ "»xy' 1j O< c* priłOOOOPOOOOft11*

i » : b : i e 2 € 3  k
usuwa całkowicie u> przeciągu 7 dni

t i b H t i Ę t m
Najlepi ay niebzkodL!T> środek do utriy 
mania c*ystuśri 1 upiększenia C“ry. — 
Prawdziwy tylko w oryginał, ucikacb, 
których opakowanie zaopatnone jest sa- 

rejestrowanym znakiem ochroni yu  
Cen.. K 1 30, o Jpow ieanie m ydło 70 h.

Główne ik ła ly  w K r - a o w le :  Wiktor 
hedyk, apt.; H, Bartssaśskl 1 Sp , apt we 
L w o w li  : Zygm ker, apt.; w B ro -  
l a o h :  te  Kailir, ap trk ; w s ło w y m  
B ą c ~ n : R- lakubowtkl, apt., w F r_ e -  
m y ś la :  h Schwan, apt.; nr J a r r n ła -  
w tu ! J. Wyszotyoki, ®pt.; “  T a rn o -  
p o tu : M. Krzyżaiowski iptek., Cr Jul- 
f™*** 1 aptek., w  G ród k u  J a g ,:  lyn.

Składy prócz tego we 
ystkioh aptekach i dro^ueryach.

l®OQC®K5aoocMQO«XJ«XiUXXJ^

C. k. austr. koleje państwowe.
W y e l a j  %

w a ż n e g o  o d  1  p a ź d z i e r n i k a  1 9 0 7  r .  (czas środk. 
Odchodzą z Brakowa:

12.10 w nocy (owb.) uu 1’odwotuozydk.
3.03 w nocy iposp.) d i Lwowa.
4 30 rano (osob ) „ci Uświęć ima.
6 43 r. (pt^p.) do Lwowa i Podwołoczysk (połą­

czenie do Stróż, Jaita . Otyrowa, Stryja, 
Stanisławowa, H um n ty na, Sokal >, Ropy- 
c ijn iec i Czerniowiec).

8.00 r. ‘ o b i  b.) do Lwowa i Podwołoczysk (po­
łączenie io Stanisławowa, Stryja ciad- 
btzezia, Rawy ruskiej).

8 30 r. (mieś*-) do Wieliczki.
8 40 r osob.) do Kocmyrzowa i  do Mogiły.
« 02 r  (osob.) do Suchy, Wrdowio, Zwardonia, 

ż W »  Zakopanego, Gorlic, Zagórza, 
Lwowa i H isiatyna.

11 no ■ (osob) do Lwowa, Stanisławowa. Jar a, 
1L0°  Stróż^Sokala, Skryta, Kopyczyiucc. Grzy- 

małowa.
1.15 r. (osob.) do Oświęcim* _
1.80 pop- (mie*z) <10 ’ “ ielieakł-
1 45 pnp, (osob.) dc Mogiły i Kocmyrzowa.
2.49 pop. (błysaawiczny) do Lwowa z P°‘‘V 

czeuiami do wszystkich odnóg).
3.00 pop. (osob.) do Słotwiuj.
6.10 wiecz. vosoli.) do Tarnowa, Stróż, >,owego 

Sącza. - ,
7.4Q wiecz. (tniesz.) do rYieliczki.
7 50 wiecz. (osob.) do Kocmyrzowa. ,
8.00 wiecz. (osob.) do Suchy, Zwardonia, Ży­

wca, Zakopanego, Gorlic, Zagórza, iP rze- 
myśia,

8,38 wiecz. (ospress) do Lwowa, L kan, Ea- 
karesztn, Konstancyl i Konrtantynopola.

9.00 wiecz. (oaobj do Lwowa i Podwołoczj ik. 
10^0 wiecz. (osob.y do Lwowa, Podwołoczysk,

Kadbrzezia, Sokoła, Stanisławowa, Bro­
dów, iN owego Sr cza, Wieliczki.

11.52 w nocy (nsob.) do Sucby, Zakopanego 
i  Nowego Sącza,

lawowa,

eu rop .) . 
Przychoda i do Kr* '.owa:

1.00 w nocy (posp.) zo Lwowa.
8.45 /ano (osob.) z Podwołoczysk.
5.16 ranc (osoh.) ze Lwowa Podwołoczysk, 

Brodów, Ick«n, Gzerniowieo, Jasła, Chy- 
rowa. 1

6.07 r. to se t)  z Przemyśla i innych miaat 
przez Suchę,
r. (,uxprc-=ii) s Icken, Lwowa, Bokare- 
szio i t  d 

7.30 r. (miesz.) z Wiolrozki.
[.40 r. (oaou , z Kocmyrzowa i Mogiły, 
a (osob.) s  Oświęcima.

w g o ń c z a . VOdWO,°CKy9k LW0W!‘’
10.35 r. ttn.esz.) z Oświęciw, do Poikitz,

1 u ) r. (micazó n Wieliczki. ^ ^
1 10 pop. (osob.) z Kocmyrzowa i 
1.25 pop. (osob.) t  Bork'"" wielkich, l ^ .

Kadbrz :zis, tiącza, Jasła 
2.24 pop. (błyskawi zny) ze Lwowa.
4.40 pop, iosob) z łlu  latyna i innych miast 

r  linii transwersalnej przez Snchę.
6.20 wiecz. (ot ob.) ze Lwowa, Podwotoczyak 

(połączenie od l  arnobrzega, Zagórza Ja ­
gła i Budapesztu).

6.60 wiecz. (osob.) z Wieliczki
7.20 wiecz. (osob.) z Koćmy zowa.
9.12 wiecz. Iosod.) z Oświecima i Alwerni.
9.36 wiecz. (posp.) z Fodwoioczyrk, Lwowa,

Ickan, Tarnobrzn"a, Nadbrzczia, N. Sąc^a. 
10.40 wiecz. (osob.) z Rzeszowa i Jasła. , 
11.00 w łoct (osob,) z N. Sącza i Zakjpanogu.

Rozkłady jazdy w iormacie kieSŁonkcr ym są 
do nabycia po cenio 30 hal. na stac jach  o. k. 
Kolei państw., u  konduktorów, jakote^ w ivra- 
kowie w biurze spedycyjnem B ujańskieg- w 
księgarni Krzyżanowskiego, w cuk.eiui liau- 
riziegc, w handlu Fischera (.linia A —B) i w Łan- 
dlu Porębskiego i Zimiera.

jL u d  f s n n n t o  fcisgrtititzh yth
pod firmą 1974 3 10

A . L T i U C S
znajduje się tylko pod Nr. 19, przy ul. Szewskiej 
(dom własny) i niemam nic wspólnego z firmami 
tego ro d z a ju  b e t  n a z w is k a ;  ró w n ie ż  polecam na 
sezon obfity wybór ostatnich nowośca po cenach 

konkurencyjnych. — Cennik darmo.

□prawmonaB  ' Rządowi

8 launria vN mneiai. mW > wm lm k
pod iłrm ą

o m  i C M R K I U  n m i E
p r z j  n i .  ś w .  G e r tr u d y  p o d  N r . 4

wyrabit pod kontrolą komisy Przemysłowej Tow. Lek. Krak. polecone przez toż Tow,

wody minera Inę sztuczne
odpowiadaj ą ie  ikładein chemicznym wodom: BIlPI^SK IF J , GESSHTIbLERSKJKY, SEL- 

TERSKIBJ, VICHY Ma JYióNts&DAKU J ,  HOMB JR G , KISSIKGEN, tudziez

specyalne lecznicze 412 31 o
j i k :  litową, bromową, jodową, ie lazistą , kwróną. oraz w o d y  le c z n ic z e  n o r m a ln e  

i  przenisu ProY. J a w o r s k ie g o .  ,
Sorzedaż cząstkowa w antekicb I orogueryach. — Cenniki no żadanle franco.

Immim ansir^ack^ akryjne ibwarzyslwu mm, Barowi

„Austro-Am ericcini!'
Generalna agencjo dla UalLyi i Bukowiny, oraz za­

stępstwo austr i p. n. Llov<lu

G O L U  L U S T ' i  a A A
K r a k ó w , n l .  L n o lc z  1. 7 -

Róyulcipna i bezpośrednia komunikacya z Au- 
stryi do Ameryki, Kanady i t. d.

Trzymajmy sie. zasady: ,, sv&] do SWfcSjO15.
Kto więc chce jechać, niech się nda tylko do fiTffiy krajowe’

Generalna Agercya dla Geltcyl i Bukowiny i sprzeda! kart okrętowych "

H f t l i S l w c i s t  I  : < S ! f s L  Lo-aKów, u l. Ł u b k x  7 , 
I f t U a l u U S * !  1  U ż A d  n a p r z e c iw  d w o rca  !:o ls fe w e g o ;
Lwów, nlica Na Błonie 1. 2 — Czerniowce, Brody, Nadbrzezie, Podn ołoczycku, 

Szczakowa, oraz wszystkie prowinoyjnałnj agencje. 410 13 0

róg

Zaszczytnie znana

iiâ iu i gcaoi do saii
J. Blsanzp w Kranówie

ulicy Szpitalnej i Sw Marka
obok teatru  miejskiego 

poleca Ajśm iem tą kuchnię we włc- 
snym zarządzie- hnfet zaopatrzony 
w donorowe przekąski, wielki wybór 
kanapek, wina i wódek najlepszej 
marki, piwo okucimskie i bawarskie, 
co p iątka ryba no żydowsku, w nie­
dzielę i ozu artu flaczki warszawB) io. 
Ceny najniższe.

Z poważaniem 
1981 8 10 J .  B i s a n ż .

Dyplom honorowy oj W ystawie w Krasowlo w r. 190" 

• ■ • i i  i  r

wiu. nr
Rynek A-B, L 45, I p. rnaa apiekąpod ..BiaP-m 
Orłqxń“), Filia w Krynicy pod Zanikiem I. 234, 

poleca Szanownej P. T  Publiczności

damsiiio i  męskie T 5 , C r t  oraz wioli wy bur

.-. po zir. O  3 U Scfdakć w
I wrzelhicl: stroi Zakopać "Ktc*\

Zamówienia i reperacje uskutecznia w jak naj­
krótszym czasie. 1996 3 0

B I A C H . 2 . 1 T N
poa firmą

S A B I N A  B . O B A Ł I .
Kraków, Grodzka 9.

poleca na sezon obecny płaszczyk* dla 
chłopców i dziewcząt oraz bluzk , halki, 
snodnice i szlafroki w wielkim wyborze.

Geny niskie. 1678 11 24

S cim istó  Łjeseya
głośnego pierwszorzędnego Towarzy­
stwa ubezpieczeń na życie, renty i dla 
dzieci jest do nadania rzutnemu, samo­
dzielnemu, skrzętnemu mężczyźnie. któ>7 
ma dobre znajomości i sam obejmie też 
organizacyę. Korzystne taryty i nisk’3 
premie umożliwiają łatwe zaprowadzenie 
we wszystkich kołach. Mała kaucya po­
żądana. Zgłoszenia z krótkim nrzebie- 
giem życia i podaniem dotychczasowej 
działalności, możliwie z fotografią przj^- 
mnjb pod W n 2559 Ruaolf Mosse, 
Wiedeń, I,, Seilerstatte 2. 2174 a 3

L. 632. 2210 9 3

■ s « « •• m
Od kilHunostu lot Istniejący

N a k ł a d  P r ^ r z e b Ł W ;

/ózefM WewińŁikfei-Ho«*akoy ei
w Krakawie, iii. Uffkotapka 14, Teleioa 24S
urz:ęlz;i pogTzehy od skronuiycli tlo naj wspanialszy cli, po nmiarko- 
wTanej cenio i dogodnych warunkach. ’ Przewóz zwłok do różnych 

[ krajów. Groby na sprzedaż i miejsca do wynajmu. W ielki skład 
trumien metalowych, dębowych i innych. 326 44 o

Omszenie.
Celem oddania w . przedsiębiorstwo 

wykonanie robót około budowy miejskiej 
fabryki cegieł i dachówek w Myśleni­
cach, e miano wic,l grupy:
1. obejmującej wyrób cegły na całą bu­

dowę przy użyciu dostar zonej prze 5 
gminę loKomobili o siło 8 koni,

2. na roboty mularskie i
3. na postawienie dacŁu i roboty cie­

sielskie, rozpisuje się ninicjszem pu­
bliczną ofertową l i f e y t a c y ę  n a  
d z ie fi 2 4  U- m . godzinę 12 z rana. 
WarunKi licytacyjne oglądać można

od 21 b. m tutaj w Magistracie a wy­
jaśnień udzieli także p. inżynier Cie­
sielski w Kranówie, Garncarska 14.

Co się do wiadomości pubiieżnej po­
daje.

Myśienice, dnia 14 kwietnia 1908. 
Burmistrz: D r  K l a k u r k a .

Einru t&wafowe dla nandlu i Przemyku
KrcWw, ul. Starowiślna 27/i-

Zastępca fabryk krajowych i belgijskich, 
poleca ua sezon budowlany i do wszel­

kich innych notrzeb

S Z Y B Y  i  L U S T M
Szyby solinowo w  grubościach V j Jt 2, 

3 i 4 mm. ; 2021 7 24
„ do oprawy obrazów.

bistrowe i wystawowe,
„ kolorowe, katedralne, ornamen­

towe,
„ deseniowe matowe, lane dachowe.
„ do podłóg wraz zo siatką dru-

, cianą każdej grubości, cegły
szkuine, dachówki szklane i t. p.

Kosnortsy do nadesłaniu m i a n  odwrotną pocztą.
JHSS" Sprzeda* wprost z fabryk no hurło- 

wnynl cenach- równie; przesyłam towar opła­
cony Ug każdej stacyi kolejowej. " W S

Krajom „ M y d ło  M a c ie rz a n k o w e '1
tylko W. BrO-Cha as Tarnowa,

Najlepsze mydło toaletowe. Mydło M acierzankowe jedyny niezawodny środek przeciw wszelkim wyrzutom, pękaniu i szorstkości 
rąk. Liszaje, piegi, plamy wątrobiane, czerwoność nosa, w ągry, pryszcze, wysypkę, łupież głow y i t .  p. niszczy radykalnie- C en a  1 l ip d c  i s  > CSUt.

do nabycia w  wyłącznym  składzie fabrycznym Skład apt. „Sanitasi* Kraków  ui. Długa « r  16.

08119269
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1  ■  v m  m m  W S K ł  M n i ó w n  T m m  B ł o w t i t n y c t i

w Krakttrie, przy ul Grodzkiej 1. 3. i BBtPWS! H llllfi flSflftj, 1131 dF3[(lilil II i ; :d  laLiawym z a c t f e t

r UDO!
ttfldk: O K U  w i\w &  i fwiita m u m 85F 91 O

Na Półwsiu Zwierzyniec
*ara* ca rogatką do wynajęcia plac, względnie 
ogrod na jakikolwiek skład lub cci przemy sło- 
»y . Może był? i mieszkanie. W-adomość tamże 
Kr. 29, obok jatek. 1952 6 6

W i s t s a
Śląsk anstr., w górach Beskidach. Wygoanie 
urządzony pensjonat w wilu „ i i i a | a “ .  Mie- 
izkanie wran z utrzymaniem światłem i po­
ścielą od 5 kor. dziennie Wiadomość- Zarząd 
„Mai'1, przez Ustroń, w Wiśle. 2019 7 27

EAPBLCSZE
w wielkim wyborze poleca Saion mód

HEIiFNY POPIEL
Przyjmuje oraz wszelką roboty w za­

kres modniai stwa wchodzącą.
UL Łobzowska I. 6, I p. 2032 5 8

W Prądniku Białym
przy Krakowie Uury aa-garDarnla z urządzeniem, 
maszynami, budynkami 'abrycznemii i mieszkał, 
nyrr budrnkiem piętrowym Lnuynki mogą być 
użyte 1 na inną fabrykę do sprzedai >a lub wy­
dzierżawienia Gówmeż są do sprzedanie par- 
etJe w Czarne Wsi Wiadomość n p. S la -  
—t r t  ^  ~  w  K ra k o w ie !  przy nl. Kope- 
■iks 10 au ęd ij gudziną 3—4. " 2060 5 6

P o k c j
duży, na  partefoe, z meblami lub bez ćn wy­
najęcia^ k o t u . 1 21). 2220 2 6

SłUCilBCZ lii 1. uinw., biegły korepetytor. 
ndzieiL wypróbowaną me­

tody korwersocy-'i k  repetycyi niemieckiej pod 
przystępnem warunki n — Zgłoszenia pod 
„Adolf“, Un.wersytr t  Jagielloński. 2034 5 5

Starszy pomocniK handlowy
* k » i. ośLgpedjołu i dekorator wystaw, znaj­
dzie ««jTj ae w magazynie bielizny i konfekcji 
męskie. Bi Błlew8klck w Kraków . 2077 6 6

m
Jl  lut IPI1IE |

Z y g m u n ta  R ab ę  i!
Kraków, ul. św. Jana I 13.

Wyłączne zastępstwo fabryk kra- a  
jowych Stiiiglii, Breuiitza, Neubur- 4 ► 
gera, sp^edaje po cenach bez- ♦  

konkurencyjnych.
P r z e s i a n e  d o b re  m a rk i z a w sz e  n a  

sk ła o z .e . 2085 5 0

FQSłaks|u sią
osoby inteligentnej do towarzystwa lwóUi pa­
nienek za miesi kanie i  utrzymanie, a ktćra 
(w razie potrzeby) mogłaby udzielać lekcyj np. 
języka francuskiego lub muzyki na własny ra- 
-hunek. — Zgaszenia przyjmuje apteka pod 
„Słońcem" w Krakowie. 2179 3 3

m r
i haftowania z siutasiem, sznurkiem i 
ściegiem łańcuszkowym przyjmuje za­
kład haftów Ignacego GrunDauma, B.
J o s e le w re z a  5. 2i»o s  3

HototyH 5 iiP.
Baurin- K lem ert z wózkiem bocznym, prawie 
nowy do sprzedanie — Muszyna Stepkiewicz. 

2108 4 6

9 nr l y  od ■ lipca b. r. 4 pokoje 
Wj ilfljpUO większe, 1 mniejszy na 

II piętrze z prz.. ul. Batorego 1. 1, dla 
mdziny spokojnej. 2209 2 3

K o ła t  g u m o w e
oraz kasy ogniotrwałe niżej cen fabry­
cznych do nabycia, —  Kraków, Staio- 

wiślna 28. 2204 2 8

B o r ó ik i
do sprzedania, — Wiadomość aiica św. 
Filipa 1. 18. 1498 3 3

Generalne zastępstwo: Kraków, Wrzesińska 1. 1001 22 o Ii *»

«(

angażuje artystów, artystki, amatorów 
tóanasttrski, Czarnowiejska 11. 2240 2 2

Swieźo zaprowa.cizoiLy artykuł!

P r a w d z i w e  P ł ó t n a  K o r c z y ń s k i e

surowe i apretowane na bieliznę wszelkiego rodzaju oraz dla robót szkolnych
i dla celów malarskich

K(. jfclfowicba 1. 17,
w y s o k i  p & rte i,

ładne mieszkanie: pokój, przedpokój, 
kuchnia, 2 wejścia, wodociąg, od 1-go 
maja do wynajęcia. Cena 20 zh mie 
sięeznie. 2219 2 3

• • 
•  •: :  B I E M 7 ? 1.?  s t o ł o w ą  b i a ł ą  i k o lo r o w ą

H ę o z n i k l ,  C n u s t K l  c l  o  n o s a ,  Ś o l e p K l ,  M a g l o »  
w n l k l ,  S z y p t y n g l ,  S z y f o n y ,  D y m k i  1  t .  p ,

P I E ! , I Z N £  O A K JS K A  w s z e l k i e g o  r o d z a j u
Kompletne wyprawy ślubne

poleca po cenach fabrycznych bez konkurencyi

DOM
dwupiętrowy, Wrdzc 'j obrze się rentnjąc7 , po­
łożony w Prądniki Cierwonym przy nl. Mir- 
gcnstcrna, tuż przy rogatce V?a-szawskifej, jest 
z powodu wyjazdu właściciela pod nadtsi ko­
rzystnymi warunkar do nabycia. Wiadomość 
w kancela-yi Dra Edmnndr Keiaern, adwokata 
w Krakowie, nl. Grodzka 33. 2130 3 3

I s r y a  P r c u s s  w Krakowśs, Rynek

S p r z e d a m
zaras piętrowy dworek murowany z 5 

| morg. obsz. (ogród SDacerowj, sad 1 po­
le), D ndynki gosp., 6 m in, pieszo od 
siacyi kolejowej a 15 od wi ■ ksz -go 
m iasteczka. —  Z głoszen ia : K ozłow ska, 
Lw ów , K rzyżow a 9, I  p. 1645 6 6

Akadem ik
^s—iije  m ituikai; l razerr z konwer,acyą 

francuską. Zgłoszenie listowne przrjm nje Adm. 
„N. Reformy" pod J. O. 227? i  2

D c  W J  J Ł ^ C p -
dwr pokoje fiontowo z balkonem lub duży po­
kój o dwóch oknach od ogrodu, gaz, wanna 
w domu Stachowskiegu 14, I-sze piętro, z me- 
blain1 lnb bez 2Ż68 1 3

Kowa pracownia
sukien damskich

i ubrań dziecięcych poleca sit; względom 
Szanownych Pań. Wszelkie poruczone 
jej rouoty wykonuje szybko, punktualnie 
i tanie Ul. św. Anny 4 , II p. 2281 1 12

D n j i n r  i ,rawie nowLi l Ur  ul do sprzedauia 
wiadomość u stróża.

,FreilauiJ jest 
— Wolska 21, 

2238 3 5

Salon rnneiilMy <
na dwie otsouy z całem n trzynaniem  do w jna-
i'ęcic n:, doby i  dłużej. — UL Eitorego 16, 
. p. Grabowska. 2127 3 3

Instrument mierniczy
nowy do snrzedania. Wiadomość: uiica 
Szlak L 33, I p. 2183 2 3

Willa (a Eflni
projekti Talowskiegc: 6 pokci * fazienca wh- 
ranop, siajnia, wor.ownir jes t d r sprzedanie lub 
zamiany na  folwarczek. 1 ladumuść: Anlanf 
1 • Dochni, lab Olorycht w Wadowicach. Foto­
grafia do oglądania na wystawie firm , Zaj%- 
xek i L ankosi, A -3 w Krakowie. 1856 4 6

1965 8 10

Prób;/ na żądu nie darmo i opłatnie.

iS
^yaaas

E a m iesiisa
do sprzedania w Luuwinowie 1 z le n iR i:)M i 
„ D e s e r o w e  s m » k o s z c “  Dołkowskiego. 
Wiadomość: A. Malicki, nl. św Gertrudy 1. 14 
w Krakowie, parter, od 12—3. 2198 2 10

Dokładn" opisy uprasza się nadsyłać 
do Obszaru dworskiego Bojary, poczta 
Dobrowlany. Pośrednictwo wyłączone. 

2064 6 12

M i  zastawnicze
na brylanty- zlot), srebro, szmaragdy wyku­
puje, a  następnie aupujt płacąc po cenach aaj- 
wyzszym., M B re n n e r. juuiier, Szpitalna 9. 

2052 4 2ć

Plac pofabryciny
przytykający do stacyi kolejowe,, Ol­
szanica, osuiiomorgowy, dwa dnie  
domy, baJa, szopy, mieszkanie dla 
stróża, wodociągi, stawek —  do zby­
cia. Nadaje się również na siacyę 
klimatyczną. Zarząd dóbr Olszanica 

koło Ustrfcyk. 2038 3 5

l u f e M i  t a s y i m a n y  zakład uzywanycn 
pojazdów i nprzpzy

ma zaWBZi na sprzedaż w bardzo wielkim wy­
borze bardzo piękne, od rainużnych osob pocho­
dzące landa, półkryte j dno i dwukonne kw zer- 
faeton” wszeli iego rodzajn, lekkie kann-olety, 
browue i t. d Kupuje też całe urządzenia 
rozebi-nycn pcjazdow xa srotuwi_ę lub przyjmuje 
w komis Ka -ol Fischer Wiedeń, li, Prateriitrase 
72, Uotel KoTdbB’m. Tel. 20107 133 80 0

Ifiin p iij może przyjąć po- 
ttilcljl sadę. Zgłoszenia 

listowne pod ,.Drcy>ierYa* do ódmini- 
stracyi „N. Keformy". 2237 2 3

KULE i KPEGLEO
z  d r z o w r  L fg n u in  S a n c ( 11111,

polecają najtaniej

R e im  i  S p ó łk a
K rak ów , R ynek  3 7 . 1907 6 12

F c k ' V j
elegancko urządzony z elektr. oświetleniem, 
przy piantach. zaraz do wynajęcia. Hotel Cen- 
u-a.ny, P lac Matejki 1. nnn” a2223 1 6

Potrzebny zdolny

p ł a t n i c z y ,
Polak z kaucyą 600 K, mówiący po nie­
miecku, z żoną dobrą kucharką, do sa­
moistnego prowadzenia lepszej restau- 
racyi. Zgłoszenia w biurze p. Korneli 
Olma w Bielsku. 2230 1 4

LW . 33.491/908. 2250 2 3

Z początkiem roku szkolnego 1908 '9 
muianych zostanie pięć miejsc fundu­
szowych galicyjskich w c. i k zakła­
dach wojskowych wychowawczych i na­
ukowych.

Warunki przyjęcia ogłasza się równo­
cześnie w  „Gazecie Lwowskiej" jakoteż 
za pośrednictwem zakładów naukowych 
wyższych, średnich i niższych.

Termin wnoszenia podać do Wydziela 
k ra jo w e g o  upływa z dniem 10-po maja 
1908.

JP fo tro irskf.

KRAKÓW, UL. ZYBLIKIEWICZA L 9. TELEFON 796.

r > a lŁ ! m d
dla łetien ia  mechanicznego
Leczwca chiraigtczao - ortopedyczna,

Oryginalne aparaty Zandera. —  Gimnastyka lecznicza —  Pracownia 
dla sporządzania gorsetów, sztucznych kończyn, opasek prze uklino- 
wych 1 t. p —  Leczenie gorącem powietrzem. —  Mięsienie. Elektry­

zowanie. — A p a r a t  B i i n t g e n a .
KALA OPERi CYJNA. — POKOJE DLA 0H> IRY^H. 

Leczenie garbów, skrzywień kręgosłupa i kończyn, choiób stawów 
i kości, gośćca, artrytyzmu i t. d. 250 9 24

Zakład otwariy oa godziny 9—1 rano i otf 4—6 wieczorem.

Hi fllfred  H erz, Dr K lcczys lb u ; S taszew sk i. Dr Zygm u nt U h cfite l.

T a c zk i kute
po cenach przystępnych poleca J a m n e l  
H i m m e l b l a n ,  K rab ów , Staro­

wiślna 28. 2205 2 F

Jarosławskie
znakomite rydze kiszone, wyrobu F. 
W o j c i e c h o w s k i e g o  5 kg. 3 K 
32 hal. _ 189 30 c

K r y s t y n a  F e l z
ma sażyi tka. Btawia bańki.

Dl. Łnbicz b Z. 2251 2 3

x x m  B u l n ę  Z g r o m a d z e n i e

Stowarzyszenia zarejestrowanego z
d n i a  4  m a j a  h . p .

KłunKśa Totjarziistora ZallczKcueSo Brzesku
nieograniczoną poręką odbędzie się 
o godzinie 4  po poUidniu.

f o r z ą u e K  d z i e n n y :
1. Wybór 3 weryfikatorów do zatwierdzenia protokołu;
2. Sprawozdanie Dyrekcyi z czynności . rachunków za rok 1907;
3. Sprawozdanie Rady Nadzorczej i wniosek co do rozdziału zysku (§ 31

statutu);
4. Wniosek komisyi rewizyjnej na udzielenie Dyrekcyi i  Radził Nadzorczej

absolutoryum ( § 7 3  statutu).
5. Zatwierdzenie wyboru przez Radę Nadezorezą 1 członka Dyrekcyi i 1 za­

stępcy (§ 47 statutu);
6. Wybór 4-ch członków Rady Nadzorczej w miejsce ustępujących (§ 47 statutu);
7. Wybór 3-eli członków do komisyi rewizyjnej w myśl (§ 47 statutu);
8. Wnioski członków. 9265 

W Brzesku, dnia 17 kwietni i 1908 r.
Rada Nadzorcza Towarzystwa Zr liczkowego w Brzesku

Stowarzyszenia zarejestrowanego z meogran:czoną poręką.
Sekretarz: Prezes:

A d a m  M a rzec . J a n  G o tz  O k o c im s k i .

pra łJMsrfo

frute ćo .wiosów
<o farbowania wIosow ]łovy I brony 
nieszkodliwa I natychmiast tiziarająca

| [ T E I N T U R E  R I C H A F i D S j l

POUP LEB CHEVEJX C LA BARBE: 

San. Dt^rassa^ avantl'Appli»ation
lii lachesscrja Ptaj 
A .  S E G U lJ ł

Pjp/®6-!08 Ro.Crwcd.SeJOtf S ”

bstneoa się przed sasianowiilclwaml.
Dostać można w handlocn tego rodzaiu.

Drukcrnle fiomopp z krnmKu
Cena z przybc ami: 
70 czcionek K I -— 
90 „ „ 1 -2 0120 „ „ 2‘-

£00 czcionek K. 8*—
250 „ „ 4-50
500 „ „ b —
boo „ , 1 1 -

59 14 0

Poszukuje sie do kupna
maszyn i form do wyrobu dachówki, 
posadzek i rur cementowycn Zgłoszenia 
w Biurze technicznym UNIYERSUM, 

Basztowa 19. 2050 s 3

ffi i o t  p i i
PfL F a t e h

S a m o s ,  T u r c y a
poszukuje pierwszorzędnych zastępców
za wysoką prowizyą. 2̂74 i  ?

Grunt budowlany
, 25  sążu/ach frontu w Krakowie, nlica 
Zielona, jest do sprzedania w całości 

albo na parcele. 1&18 12 15 
Wiadomość u .T. Friedleina, Starowiśl­

na 1. 23, popoł od godziny 1— 2.

p o w a ź i e j  f a b r y k i  T o w .  a k c . ,  a b s o l w e n t  A k a d e m i i  

H a n d l o w e ^  p o s z u k u j e  o d p o w i e d m e j  p c  a l y .  Z g ł o s z e ­

n i a  l i s t o w n e  p o d  2 2 7 11 p r z y j m u j e  A d m i n i s t r a c j a

„ N o w e j  R e f o r m y " . 2270 1 3

-lUC-OltJ ■ lątyższemi

2058 3 0

N a k ł a d  p o g r z e b o w y  
J E M  N  A  W O L N  E G O

przy uL św. Tomasza I. t ,  tuż przy p lam  Szczepsnskim Filia: ulira Kopernika L Ł  —  Telefon Br 33L
Zakład podejmuje się nriądzeń pogrzebowych iraf sprowadzania iwłok te  wszystkich

krajów europejskich. 3 169 0

Wyroby rymarsliie5 siotfarskib
w wielkim wyborze. Uprzęże, siodła, ku y, torby, 
necesery, portmonetki, etui nu papierosy i cygara, 
dalej torby myśliwskie, futerały na strzelby, piłki 
nożne, paski do gimnastyk' i t. d., poleca pc ce­

nach najtańszych

Z *  ^ i o t r o - w f . o ^
_________  Kraków, c loryaiiska 8. fliso 3 is

urodo Q?i?ce] z m  nu nogoctioo!
Piękną cerę można mieć przy użyciu K r e m u  V e n u s  usuwającego 

plamy, opaleniznę i liszaje, oraz P u d r ir  V e iiU S  dla pań, 
nieszkodliwego, subtelnie i delikatnie przylegającego do +warzy Poleca 
laboratoryum S t .  G ó r s k i e g o  w  W a r s z o w ic ? . Główny skład 
w Dngueryi Magistra farmacyi J HANAKA, Klanów, Szewska 5.
Do napycia również we wszystkich apteka^1* i drogueryacb Krem V enrs rioik 4 1 kor. 50 h  

1 2 kor. 60 h. Pude- Venus nudbieczko ł  40 hal. 1864 4 10

J ó z e f  K r z y s z ? i o w s k *  S
w  K ra k o w ie , p rzy  u l. F lo ry a ń sk ie j L. 17 n a p r z e c iw  h o te lu  ,.pod R óżą", m

p o l e c a  p o  c e n i t c l ł  t a n i c h  n a  d a m s k i e  s u k n i e ,  h o s ^ y n n t y  a n g i e l s k i e  i  b u r s k i  ■ M T
N a j m o d n i e j  s s n e  m a t e r  y e  w e ł n i a n e ,  b a w e ł n i a n e  i  n i c i a n e .  m tSS

, Pledy męskie damskie, Koce wełniane i bawełniane, Kołdry watowane, Kapy. Perkaie i dymki białe, Fi-anki, Dryle, Pończocny Skarpetki, Ręezziikl.
cd Towary w borow ycb gatui\h:acli. nin«afll
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Magazyn koniekcyi damskiei poszu 
kuje starszego rutynowanego

Kraków, Rynek 4, W a c ł a w  M ło -  
d e c f c l .  2279 1 2

?rzy$lf§ly ttoiaacz
języka rosyjskiego F e l i k s  S z u k i e -  
w i o z ,  mieszka ulica św, Anny I. 4, 

II piętro. ,2280 i  12

CzeksMc Kr5M a
wyborowa, wyrńb własny — poleca 

C U K I E R N I A  150440
A B / 1 ?*?A  P L A J E C S i - G j

Długa 10, Flo-yańska 2, Kraków.

9 1 1

t f ła o  'm m m , n u y  i
poioct 616 81 0

najlepsze instrumentu 
firm Krajowych.

Wyłączne zastępstwo fabryk B(V 
sendorfei-a, Ehrbara, Wirtka, Ro- 
tykiewicza. Zarazem najpraktycz­
niejsze krzesfa do fortepianów.

Do Magazynu kontekoyi d imskiej po­
trzeba zuraz zdolnej rutynowanej

e k s p e d y e n t k i

Zgłoszenia Wacław Młodecki, Kra­
ków, Rynek 4 . 2278 1 2

t o t e r a i e
Folatci.w w zaborze pruskim w trotce się rozpo­
cznie, dlatego przeniosłem swe przedsiębiorstwo 
z Poznania do Krak wa celem przesiedlania 

ywłaszczonych do Galicyi. Właściciele wiel- 
Łich. średnich i mniejszym obszarów ziemskich, 
którzy chcą sprzedać lub też wydzierżawić 
swoje m ajątki, zechcą "przesłać opis tychże.
IT gdzie się znajduj,} pokłady rudy, wę
■ ® * gla kamiennego, cementu, apua

i gliny, starać się będę, ażeby Polacy t  pod 
za! oru pruskiego zakładali fabryki, zakłady 
przemysłowe i kopalnie. Właściciele ziemscy 
i obszarów eksploatacyjnych albo już istnieją­
cych przedsiębiorstw, mający choć sprzedania, 
lub też przyjęcia =pólnika z kapitałem, zechcą 
osobiście sprawę zo m ną omówić.

Agronomów &£*^Sł*£:
nomów, leśniczych, gorzolników mleczarzy o- 
grrdników 'eoretyoznie i praktycznie wyk iztał- 
conych, jakoteż guwernantki, bony kowali, 
stelmachów (kołodzieji) strzelców ceglarzy i 
młynarzy pozostałych WBkntek wywłaszczenia 
bez posad, pragnę umieścić Bezinteresowno w 
Galicyi i  Król. Pclskiom. 225,

Kram
w  K r a k o w i e !  M a ł y  R y n e k  1. 4.

K»$? Will;
w najb'iższej okolicy Krakowa lub za­
drzewiony plac pod budowę. Warunek: 
zdr.iwa okolica i cienisty ogród. Zgło­
szenia pod Te ch a m  poste restante 

K raLów. 2277 1 3

i?J T l i j  1 1 5 1 1 1 1 5

udzielają lekcyi osobnych i zbiorowych: 

F rU IIG llZ  z wyższ. wykształ, 

z wyższ, wykształ. 

S f I ® H S Ś © C  z wyższ wykształć.

m  o o h  z wyższem wykształć. 
K raków , E s r y a ś s k a  2 5 , 1 p.

V»rv >0 10

damski, mało nżvwany tamo do sprzedan:a — 
Wiadomość w Atrenwi dzienników Kra1

s.arraehcka u. 20E1 4 4 ’

W łshnuypp Jest,iompistrowymu,
II ^ if l LUł i uu rowany na piwnicach, 
ze sklepem korzennym, sprzedażą win 
towarów mieszanych, zawierający 9 po­
koi, piekarnią, stajnię, wozownię, ogródek, 
z powodu śmierci właściciela za 20.000 
koron do sprzedania. Wiadomość tamże 
1. 69 przy stacyi kolejowej, 1994 6 e,

Pierwszorzędna siła ' 1973 e 6

iiicimitsr ifflnnsfcto
znakomity handlowiec, bardzo biegty ko­
respondent polsko niemiecki, katol;k (41 
dat), reflektuje na zmianę posady jako 
kierownik biura handlowego lub jako 
starszy buchalter. Zgłoszeni; pod Ś. b 
.. 1 przyjmuje Adnnn. „N Reformy".

Znane z dobroci

0 O  Q I E B
Hegelajskie stołowe ] gąsiór 4 litry  złr. 2-— 
Zieleniak smaczne 6 flaszek . . . złr. 250  
Samorodner nader smaczne, 1 garniec

6 f la s z e k .................................................złr. 3 —
Hegelajskie wytrawne stołowe, 1 gar­

niec 6 f la szek ........................................ złr. 4 —
Tokajskie łagodne wytrawne, 1 gar­

niec 6 f laszek ........................................ złr, 5-—
Staie Tokaje i Maślacze na butelki.
Wino Barleta I litr 40 ct. — poleca

KAKDEL JAKÓBA PIEKŁY
W PODGÓRZU

Oduiorcom z Krakowa odsyła do domn i opła­
ca akcyzę.

Dla sklepów Kółek Rolniczych polecam sma­
czne wina stoł we za 100 litrów po złr 28, 
32, 35, 40, 50 i wyżej, 1927 8 10

w a r z y w
i

k w i a t ó w .m i i
K U / , 1

krzaczaste i pienne na podkładkach ze 
siewek, kwiaty, bukiety, wieńce poleca

Z A K Ł A D  O G R O D N IC Z Y
„WIKTOfiYA" —  TASNÓW.
Cenniki na żądanie. 1884 10 o

P ły t y

Piw

r ^ n r y

Przyrządy

Paptsry

m\
krajowe i zagraniczne naj- 

oł' uniejszycb firm: „Fos" 
(Warszawa) Kodak Lu- 
mióre, Jougla etc.

przyborów fotograficznych.

Jedyna katolicka fachowo 
prowadzona tirma w tym 
zakresie. E ra k o w

f i ń s k i  Z.
1918 9 10

R . t U M E C M
a  tó TARNOWIE
i  M n R t a  3 ( B p i® *  gj_

poleca gramofony marki 
„Aniołek", wielki wybór 
płyt ną, nowszych zdjęć, 
maszyny do szycia, ro­
wery i części składowe 
po cenach fabrycznych.
Reperacje wykonuje się 

szybko i dokładnie.

L. W. 34001. 2134 2 3

Si.

śmietankowe: mrożone i zwyczajne w do­
wolnych smakach.

Blamange, Galarety,
Półmiski kompotowe,
Oharlotty w biszkoptach, począwszy 

na osób sześć, 850 6 o
poleca

Cukiernia Lwowska

J i m &  M i c h a l i k a
Floryańska 45. Telefon 466.

Z początkiem r o k u  s z k o l n e g o  
1908/1909 nadanych będzie 10  miejsc 
funduszowych w c. i k. zakładach woj­
skowych z fundacyi pod nazwą „Cesa­
rza Franciszka Józefa I jubileuszowa 
fundacja".

Warunki przyjęcia ogłasza się równo­
cześnie w „Gazecie Lwowskiej" i  za 
pośrednictwem wszystkich zakładów 
naukowych wyższych i średnich.

Termin do wnoszenia podań do Wy­
działu krajowego upły wa z dniem, 10 
maja lbOS.

H M 9 2 H I  H S W f f l  S f f i i l Z I

302 biK r a k ó w ,  G r o d z k a  13, T e L  43 .
poleca

W I O B E M M Y

tjr»ut koloz o & fcy, — Mat^pace druciane, 
‘hóźka żelazne. — Hosztor-ysy za danino.

Z a slęp ra  w K ra k o w ie  M». KURZMANN, u l. M ostow a 12.

H iif f e r  ,% S e i r a n t z  T o w . A k c .
Wiledeń, M iriaiilii i Praga-Subim.

Ocj pod zenia zwierzyńców.

1766 2 8

Około

k u  p i s m
miejscowych krajowych i zagranicznych
można przejrzeć i czytać za opłatą 

tylko 20  hal w

I;III!!
Makołafska 6, 1, p. 1980 8 0

NA ttATY!
Leksykony Brockhnusa i  lleyera, najświeższe 
wydanie dzieła naukowe, techniczne, lekarskie, 
przyrodnicze, historyczne, atlasy i t. p. oraz 
dzieła prawniczo w języku polskim i niem ie­
ckim. Wszelkie najnowsze dzieła najw ybitniej­

szych pisarzy polskich i ohcvch.
N O W O Ś C I M U Z Y C Z N A .

Dostawa bez żadnych zadatków na spłaty w 
drobnych ratach miesięcznych. — Zgłoszenia: 
Zastępstwo księgarni nakłaBowych polskich i za­

granicznych, Lwów Fach pocztowy 72. 
Katalogi g ratis i franko. 2166 3 5

AGEfcCYA M fłD LO W A
► 6

Tow: Lwowskiej Pomocy Przemyslowp-1 
Lwów, u lica  S^ k stu sk a 1. 29

o b j ę ł a  w y ł ą c z n e  z a s t ę p s t w o  ś w i a t o w e j  s ł a w y  f a b r y k

FRYDERYKA PULSA
Towarzystwa akc. w Warszawie i poleca wyroby tejże fabryki, jakoto: 

Mydła toaletowe, kosmetyki, perfumerye i t. d.
Na składzie we wszystkich aptekach, drogueryach, perfumeryach i han­

dlach galanteryjny cli. 2218 2 2

na posadzie, lat 33 mający, katoIiK, żonaty, Niemiec austryacki, znający język 
polski do użytku służbowego, radby zmienić miejsce. Posiada wyborne świade­
ctwa i poleceń a. Liczy przede wszystkiem na miejsce samodzielne za kiilcoletnim 

■ kontraktem, na tantyemę i  udział w gospodarstwie.
Zgłoszenia pod „W. Z. 26 2 0 “ przyjmuje Rudolf Moase, Wiedeń, I., Seiler- 

statte 2. . 2269

n t t

a r n c n

w ^agtew nlkaela przy P od górzu
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“-.PPM !|5;
Ł  1■  p J W  :j

p oleca: piece kaflowe w ró­
żnych kolorach, kominki i 
kuchnie począwszy od poje­
dynczych do największych 
restauracyjnych. Daciiówkę 
faloowaną system u szwajc. 
»Constans^ ' cegłę zwykłą, 
prasowaną, ogniotrwałą, zę- 
]»alą do sklepień system u  

inż. Ludwiga.

tt

Katalogi i kosztorysy wysyła się na żądanie darmo i opłatrde.

Adres na listy: M aurycy ISarucfi w  F odgerzu .

I
4

• >

2229 3 5

ó z e c z k i  d l a  l a l e k  sportowe i wyplatane, i r y c y k l e ,  a jako nowość 
a u t o m a t y  cala d z i e c i  poruszane zapomocą rąk lub nogami, jak 
również w s z e k u t e  z a b a w k i  na wiosnę i lato j u ż  n a d e s z ł y

d o  f i r m y

S A f i l a n  P o s p ^ b s b i  -  S r a i M w
& ' 4 u u i e

$2 - Ł l i ia  C-D.
2146 1 4

P io lro ic sJ c i.

wyjednywa I  81 w A r n S f a f  egzaminowany i zaprzys. necznik patentowy

J .  U l i  p i ^ l l U K C l l S r ,  Wiedeń, li., i > i a t e m  37.inżynier
166 23 50

Kuncesyanowane przez WjiOłfu c. k. P,Tniesraitmo

BIURO NAUCZYCIELSKIE
Stefanii Łapszów z Trembeckich Zwiliing

Kraków, ul. iw. Jam 2, L p. (rńy Rynka gł.)
Telefon 744

Poleoa dyplomowane nauczycielki Polki i Cu­
dzoziemki, z wyższą muzyką, doskonałym jęz. 
francuskim, angielskim niemieckim i wykształ­
ceniem nniwersyteckiem. Nauczycieli, Guwer­
nerów, Polaków, Francuzów, Anglików, Wło­
chów i Niemców. Osoby do towarzystwa i re­
prezentacji domu, oraz bony, wychowawczynie, 
frebianki Polki, Niemki z trawiecz^zną. F ran­
cuzki, Angielki, Włoszki sprowi dzane wprost 
z zagranicy z pierwszorzędnych Zakładów Wv- 
chowawczo-Naukowych T Ic-act dia-TWueCT- - 
cielek przejezdnych na p.występnych warun­
kach. 2082 2 4

amy zaszczyt zawiadomić Sza­
nowną Publiczność, że Apte­
ka pod Gwiazdą przy ul. 

Floryańskiej l 15 , ś  p. Konstan­
tyna Wiszniewskiego, jest prowa­
dzoną nadal we własnym zarządzie 
pod kierunkiem długoletniego współ­
pracownika, byłego w łaściciela apteki
p. Włodzimierza Borkowskiego

S p a M iin j  i  s. Konstantyna WiszmewsKinyo.
2088 4 4

9 9 GA6l
• n z i y S u o j  a  B u u s i s w u e ^  u i ( j  ■ .C i r [ 3 3 U c t 1 a s  

PyomopBiyyy utUłpozids op o s u n ą  ii(5j ten 
-joiA z BAiogog aioc1 ,,eązoind[r[“ Bąsuiiiz psojr, 
-uisod zu.10 ‘05 0iqoj0  huBTAsopnę hraajaJ z
‘Aię»ti»pea po łtn 8t 'n DUfllR] IDff 1?flj;ra3!l 
-joai MLdOPnqazid SjZBi aa CinUJLgCU JóbUjóUjJ

S p ó ln ik a JI!
do założenia bardzo korzystnego prze­
mysłowego przedsięoiorstwa, poszukuje 
doświadczony fachowiec. Fotrzebnj Ka­
pitał 50.01)0 koron. —  Zgłoszenia pod 
znakiem „Uczciwość" do Gł. Agencji 
Dzienni iów  i Ogłoszeń, Kraków. Sław­

kowska 2. 2202 2 6

Dom parterowy
z werandą oszkloną o 4-ch pokojach, kucb.ii i 
pokoiku na  piąterku, w oliskości domu zn„;duje 
się doskonała piwnica i  budynki gospodarcze, 
t. j. drewutnia, chlewy, kurniki i t. p Oiioło 
domu 2-u morgowy ogród owocowy, jarzyiuw y 
i kwiatowy, koić ogrouu przechoazi tor kolejo­
wy a dworzec 5 m inut drogi ’ odda’ony, miej­
scowość barazo piękna 3 milo <d jóiakowa. 
Cena przystępna, z powodów familijnych do 
sprzedania. Bliższych szczegółów z grzeczności 
udzieli p. FelicjaL  Woj tych, Kraków, Pose’ska 
1", U  p. (pośrednictwo wykluczone). 2028 5 5

SPECYALNE SKŁADY

mineralnych naturalnych,
2J94 3 10firmy

N .  T H A U M A  s y n
w Tarnowis
Hotel Krakowski

«, K rak ow ie
D ietla 46

są już zaopatrzone we wszelkie
ś w i e ż e  w o d y ,

sole do kąpieli, ługi i t. d. sprowadzone 
bezpośrednio od zarządów źródeł.

P i e n i ą d z e
na 4Va— 6‘/s0/# w stosunku roku w każ­
dej wysokości dla każdego, ta k ż e  dla Pah, 
do zwrotu w ciągu kilku lat. Pożyczki 
hipoteczne, konwersye I, II i III miej­
sca do 75°/0 wartości. Zaliczki na losy 
papiery wartościowe do 90°/0 wartości 
kursu. — Miejsce Zgłoszeń: Adalbert 
Thein, Bankrepriisentant, Budapest, VII., 
Rottenbiller-utcza 54. (Korespondencja 
miemiecka, marka na odpowiedź).

2215 2 6

N I E M A  .11)1 A S T M Y
Znika natychmiast.

Pochwały: Sto tysięcy Dan­
ków, złoty i srebrny medal 

i hors concours. ’Wyjaśn;enia »  darmo, 
opiacone. Pisać pod adr.: Dr Clery, 53, 
Boulevard St. Martin, Paris. 1761010

Z Dulkami Literackiej w Krukowie, UL Jagiellońska 10. Rządca drukarni I*. K« Górski


